
W dniu wypowiedzenia wojny
Pożoga wojenna na Bałkanach

Turcya odrzuciła żądania państw bałkańskich.
W chwili, gdy oddajeray niniejszy numer 

pod prasę, nastąpiło ostateczne zerwanie sto­
sunków dyplomatycznych między Turcyą a 
państwami bałkańskimi. Obecnie na Bałkanie 
głos mają armaty. Zaczęła się wielka wojna, 
w której obie strony wojujące wytężą wszyst­
kie siły, a Turcya walczy o swój byt w Eu­
ropie.

Równocześnie nadeszła wiadomość, że w 
Ouchy podpisany zostai traktat pokojo­
wy Turcyi z Włochami. Turecka flota od- 
'.yskuje przeto z dniem dzisiejszym 
swobodę działania na morzuEgej- 
skiem.

Poniżej zamieszczamy telegramy nadeszłe 
w ciągu nocy:

SEPwaińB stosunków dyplomatycznych 
Furcyi z Bułgarya, Serbią i Grecją. 

Odwołanie postów 
tureckich.

Konstantynopol, 16 października.
Porta postanowiła odwołać posłów 

z Zofii, Belgradu i Aten i pozostawić 
taiu tylko po jednym sekretarzu dla czuwa­
nia nad archiwum.

Odwołanie posłów tureckich z Zofii i Bel­
gradu motywują tem, że Bułgarya i Serbia 

• wręczyły znaną notę, zaś odwołanie posła 
greckfego tem, że Grecya powołała 
kreteńskich deputowanych. Mini­
ster spraw zagraniczych wezwał 
telegraficznie wspomnianych po­
słów, aby wyjechali.

Konstantynopol, 16 października.
Ostateczne zerwanie stosunków 

z państwami bałkańskiemi nastąpi 
dzisiaj. Opiekę nad Turkami, mieszkający­
mi w Serbi. Bułgaryi i Grecyi, obejmują 
konsulowie niemieccy.

Konstantynopol, 16 października.
Wczoraj rada ministerialna obradowała 

w dalszym ciągu w sprawie odpowiedzi na 
notę trzech państw bałkańskich. Słychać, że 
gabinet jednogłośnie odrzucił żąda­
nia zawarte w nocie państw bałkań­
skich. a rząd zdecydowany jest naj 
energiczniej bronić czci i godności 
narodu i państwa. Minister spraw za­
granicznych zawiadomił władze w wilajetach

osobnym cyrkularzem, że rząd poczynił | 
wszelkie zarządzenia celem obro-' 
ny honoru narodu.

Z pola wojny.
Kapitulacja Tuzi. 
Podgoricą, 15 października.

Ponieważ rokowania o poddanie się spełzły

na niczem, rozpoczęło się wczoraj rano bom­
bardowanie portu Tuzi. Turcy żądali wyjścia 
z bronią w ręku wśród honorów wojskowych 
i odmaszerowania do Skutari. Czarnogórcy 
godzili się na przewiezienie załogi przez An- 
tivari do Konstantynopola. O godzinie 9 ra­
no działa czarnogórskie zmusiły do milcze- 

I nia fort turecki Yranje. Jenerał Ynkotić za-

Czarnogórskie amazonki.
Damy czarnogórskie ćwiczą się w strzelaniu, (opis wcw. numeru).

I, Palcie Tutki Paschalskiegoi
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jął Dizitor koło Gusinje, poczem zabrał 4 i 
działa, wiele karabinów i amunicyi, oraz i 
sztandary itp.

Armia czarnogórska operuje dalej przeciw 
Boranie. Od rozpoczęcia kroków wojennych 
Czarnogórcy mieli 800 rannych i 256 zabi­
tych. Ciężko rannych odesłano do Cetynii. 
Najwięcej zabitych było pod Decić i około 
Tarabosz. Czarnogórcom udało się koło Ta- 
rabosz zbliżyć na 1500 m. do pozycyi tu­
reckich.

Podgorica. Piechota czarnogórska wspie­
rana ogniem artyleryi czarnogórskiej goto- > 
wała się do ostatniego ataku na Tuzi, gdy > 
zjawił się oficer turecki z białą chorągwią.

H___ Komendant, następca tronu ks. Daniłło przy-
I PJiniM oficera i akceptował warunki poddania 
LUlilIln się garnizonu. Wkrótce potem przybyła do 

głównej kwatery czarnogórskiej deputacyaIZBY ~ - - ---------- o----------  - .
liandtewo-prHln. ot)ywatełl Tuzi z prośbą o łaskę, 
w Krakowie " ręce Czarnogórców wpadło kilka dział, 

w dnin w 14 • z n’c11 trzy pochodzenia angielskiego, dwa 
ilniejMegoyJNra niemieckiego. Wszystkie działa były przez 
» g. M w pot ■' —ogień artyleryi czarnogórskiej silnie uszko­

dzone. Dalej zdobyli Czarnogórcy 8 mitra- 
liez, 7000 karabinów Mausera, wielkie zapa­
sy amunicyi, 800 namiotów i środki żywno­
ści na to dni. Garnizon Tuzi składał się 
z 6 batalionów Nizanów. Trzy bataliony ode­
słano do Podgoricy.

Czarnogórcy w tryumfie, przy dźwiękach 
muzyki wojskowej, weszli do miasta, gdzie 
ich radośnie witali ludność chrześcijańska.

Wiedeń. Z Podgoricy telegrafuje kore­
spondent „N. BY Presse“, że był obecny 
przy wprowadzeniu około 5000 jeńców. — 

Itr-tn frank wiha: Wszyscy mieszkańcy czarnogórscy stali rzę- 
płacł w— * ’ * ’ ’ ” " ' 'iądsją 19-20

lolory amerytatam 
płaci* 492-— Udają 497-—

Giełda 
zbożowa.

dcm w głębokiem milczeniu. Pomiędzy szere­
gami piechoty czarnogórskiej maszerowali 

I jeńcy tureccy, nasamprzód oficerowie konno 
bez pałaszy, dalej żołnierze, za nimi wozy, 
na których znajdowały się kobiety i dzieci.

3 Po zwycięstwie Czarnogórców.
Wiedeń. Po kapitnlacyi 5000 żołnierzy 

tureckich pod Tuzi, Czarnogórcy inają już o- 
twartą prawie drogę do stolicy wilajetu Sku­
tari. Poddanie się Turków wydaje się ko­
niecznością, bo Czarnogórcy mieli czterokro­
tnie większe siły. Tutejsze koła oficerskie 
nie rozumieją tylko, jak mogli Turcy, wie­
dząc, co się święci, do tego stopnia ogołocić 

n kraj otwarty z wojska. Oczekują czarnogór- 
. . < - na koniec tygo-

Budapeszt
Dn. 15. jpażdzier. s nvjana. w
Targ sbotoffy. s^jeg0 ataku na Skutari __________.rfOW
Paeenicanapaź- dnia. Może on być w historyi tej wojny bar-

Liczba strat-

żyto na paidńer- Londyn. Do tutejszych dzienników tele- 
hik 10 12 k>-i gratują, że lista strat do niedzieli obliczona 
na kwiecień od wvnosj.
owiesuapMtlzier. T u r k ó w z ab i ty c h 650 żołnierzy, j e- 
o<l 12-55-125i; den pułkownik, 4 niższych oficerów, 
n* kwieoien od 93 rannnych.
lkttkurui»* 1n*’ Czarnogórców zabitych 148, ran- 
aier. w-OO-OOOO; nych 523. Pomiędzy zabitymi Czarnogórcami 
n» maj od 804 znajduje się także kobieta, która poszła 
d<> 805; rzepak za swoim mężem aż do linii ogniowej i zo- 
“• °4 7'7j stała przez szrapnel zabita.

SsB Czamgfej idpa Skutari.
spokojne.Pogoda; Saloniki. Czarnogórcy, posiłkowani przez 
pięknu. — Maiissorów, po zaciętych walkach, posunęli 

się daiej naprzód ku Skutari. Wojska ture­
ckie nie mogły jeszcze przejść do ofenzywy, 
gdyż maszerujące do Skutari posiłki jeszcze 
nie nadeszły. Marsz ich zoBtanio przyspie­
szony. Także kilka tysięcy Arnautow z po­
wiatów Tirana i Dibra odchodzi dla osłony 
Skutari. Tutaj nie dają się pozornemi pier- 
wszemi zwycięstwami Czarnogórców zastra-

szyć, ponieważ wiedzą, że Czarnogórcy zaję- 
tych pozycyj nie będą mogli utrzymać.

Wojska serbskie w sandżaku.
Konstantynopol. Półoficyalnie donoszą, 

żo Serbowie przekroczyli granicę koło Plev- 
lje i Novi Bazar i że tamtejsi Serbowie po­
pierają ich. Walki trwają dalej. Wojska tu­
reckie skutecznie występują.

Poftój WiOSiiO-tllPBCiłi 
zaiwtj.

Rzym, 16 października. 
Wczoraj o godz. 6 wieczorem został 

podpisany w Ouchy preliminarz 
pokojn międzu Włochami a Tur­
cy ą.
Warunki pokoju, zawartego w Ouchy ma­

ją być następujące:
1) Turcya uznaje Trypolis za 

kraj niezawisły, przez co pośrednio u- 
znaje włoską aneksyę.

2) Turcya cofa swoje regularne 
wojska z kraju.

3) Turcya wydaje proklamacyę 
do Arabów z wezwaniem, by zło­
żyli broń.

4) Po wykonaniu tych trzech 
warunków, Włosi zwracają okupo­
wane wyspy.

5) Włosi wypłacą kwotę pienię­
żną, jeszcze bliżej nie oznaczoną.

6) Włosi uznają w sprawach
religijnych zwierzchność sułtań- 
ską. ______

Sytuacya wojenna w dniu 
K października.

(Od naszego korespondenta). 
Wiedeń, 15 października.

Referent wojenny tutejszej „Neue Freie 
Presse“ przedstawia sytuacyę na teatrze woj­
ny w dniu 14 października jak następuje:

Czarnogórcy dnia 14 października zawła­
dnęli fortyfikeyami Tuzi, gdyż stosunkowo 
słabe siły tureckie, które tamże stawiały o- 
pór od 9 bm., kapitulowały. Kapitulacja i 
oddanie fortyfikacyj nastąpiło na podstawie 
przeświadczenia, nabytego przez Turków w 
ostatnich walkach, że utrzymanie trwałe po­
zycyi pod Tuzi jest niemożliwem z uwagi 
na wielokrotną liczbą przewyższającego prze­
ciwnika. Na podstawie obecnego położenia 
nie można się spodziewać, by nadeszły po­
siłki z miasta Skutari i w ten sposób dały 
obrońcom fortu Tuzi pomoc. Turcy bowiem 
muszą zwracać całą swoją uwagę i energię 
na obronę miasta Skutari, które zaczepiła in­
na armia czarnogórska. Turcy wogóle posia­
dają w całej Albani północno-zachodniej tyl­
ko dwie dywizye piechoty. Siła tych dwóch 
dywizjj wynosi około 15.000 żołnierza. Wzmo­
cnienie wojsk tureckich, mających stawić 
czoło Czarnogórcom, nie było projektowa- 
nem. Turcy nie chcicli z wnętrza państwa 
nadsyłać posiłków wojsku, operującemu prze­
ciwko Czarnogórzu. ponieważ postanowili 
zjednoczyć wszystkie siły na teatrze wojny 
buigarsko-serbskiej, na którym mają się roz­
strzygnąć losy tej wojny. To, co się rozgry­
wa teraz na pograniczu czarnogórskimi! i 
w okolicach Skutari, posiada <’la Turcyi 
chwilowo znaczenie podrzędne. Dlatego też 
nawet zdobycie miasta Skutari przez Czar­
nogórze byłoby w oczach Turków znacze­
niem lokal nem. Czarnogórcy po zajęciu for­
tyfikacji Tuzi, będą w dalszym ciągu dążyli 
naprzód do celu operacyjnego, który sobie

wytknęli na początku wojny, a mianowicie 
do zdobycia miasta Skutari. W najbliższych 
dniach tedy podsuną się pod ową stolicę wi­
lajetu. Załoga, broniąca miasta Skutari nie 
liczy więcej niż 6 do 8.000 żołnierza.

Najważniejszem stanowiskiem linii obron­
nej tureckiej jest góra Tarabosz. Leży ona 
na połuduiowy wschód od miasta Skutari. 
Turcy na stokach i na szczycie góry usta­
wili szereg dział ciężkiego kalibru. Na za­
chód od rzeki Bojany postępuje ku tej górze 
silny oddział czarnogórski, który przecież do 
tej pory nie podjął nic stanowczego. Praw­
dopodobnie oczekuje połączenia się z tymi 
oddziałami czarnogórskimi, które będą wol­
ne po zdobyciu Tuzi. Wobec względnie sła­
bej siły wojsk tureckich w mieście Skutari, 
nie ulega wątpliwości, że miasto pad nie, je­
żeli Turcy nic otrzymają posiłków. Co pra­
wda, Turcy, mając przed oczyma obronę Ple- 
wny, jako świetny przykład bohaterstwa 
swoich ojców i dziadów, będą bronili się za­
ciekle. Być może, że uda się jeszcze Turkom 
pozyskać dla odsieczy miasta Skutari Albań­
czyków z północy, którzy podobno chcą wal­
czyć po stronie Turków. Wogóle od zacho­
wania się Albańczyków zależy, czy Turcy 
potrafią w owych stronach stawić czoło 
Czarnogórcom. Wojska regularne tureckie są 
zbyt słubemi, by mogły bronić się z powo­
dzeniem.

Koncentracya bułgarska.
Aż po dzień 14 b. m. włącznie ani Serbia 

ani Bułgarya nie wypowiedziały Turcyi woj­
ny. Byłyby to niewątpliwie zrobiły, gdyby 
dokończyły swoich zbrojeń. Spodziewano się 
zwłaszcza po Bułgaryi, że wyzyskując swoją 
zdolność do szybkiej mobilizacyi, natych­
miast po dokończeniu koncentracji wyruszy 
do boju. Zdaje się co prawda, że koncen­
tracya wojsk bnłgarskich już dobiega końca. 
Jeżeli jednak Bułgarya wstrzymuje się z roz­
poczęciem operacyj wojennych, to zwleka 
dlatego, by się połączyć z siłami wojskowe- 
mi Scrbskiemi. Bułgarya chce rozpocząć kro­
ki wojenne na czele sił, przewyższających 
znacznie pod względem liczebnym armię tu­
recką. Bułgarya wystawiła trzy armie. Pierw­
sza armia pozostaje pod dowództwem gene- 
rał-porucznika Iwanowa. Początkowo zbiera­
ła się ona pod Philippopoiein. Obecnie stoi 
między Jlermanli, Tirnawo i górnym bie­
giem rzeki Marycy. Trzecia armia, utworzo­
na z wojsk, stojących garnizonem w Bułga­
ryi północnej, koncentrowała się w okolicy 
Kazamlika na północ od Esli-Sagra. Zdaje 
się, że ta trzecia armia ma na celu otocze­
nie Tarków, gromadzących się pod Adryano- 
polem. W tym celu trzecia armia bułgarska 
wykona ruch oskrzydlający przez dolinę 
Tundży na Jamboli. Druga armia bułgarska 
powstanie prawdopodobnie dzięki połączenia 
wojsk bułgarskich z wojskami scrbskiemi.

Kóncentracya serbska.
Część armii serbskiej gromadzi się pod 

Niszem. Z tej armii serbskiej pewna ilości 
wojsk została na Pirot i Sofię częścią kole­
ją, częścią marszem pieszym wysłana do Buł­
garyi celem połączenia się z armią bułgar­
ską. Czy wojska serbskie połączą się z ar­
mią bułgarską, która ma maszerować ku 
Adryanopolowi, czy też połączą się z armią 
serbską, która stoi na południowy zachód od 
Sofii, by pomaszerować ku Salonichi dzisiaj 
jest to niewiadomeir.. Serbowie główną swo­
ją armię po dokonaniu koncentracji pod Ni­
szem przeprowadzą przez dolinę południową 
Morawy i popchną w kierunku Ueskubu, by 
przez Uesktib podążyć również do Salonichi. 
Pod Salonichi Serbowie mają się zetknąć z

Fabryka wyrobów masarskich
pod firmą

BRoeiH PRzywinse¥ 
w Krakowie, ul. liutomirskiego I. 39, a skład fabryczny i sprzedaż 

ul. Wiślna I. 6.

poleca wszelkie towary w zakres masar- 
sfroa wchodzące pierwszej jakości po ce- 
_______ nach bardzo przystępnych.
Codziennie świeża gorąca kiełbasa o każdej porze, funt 96 h.
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główną armią grecką, obecnie zgromadzoną 
w Tessalii. Serbów, maszerujących na Ue- 
skiib, będą popierały wojska bułgarskie, któ­
re gromadził się pod dowództwem generał- 
porucznika Kutinczewa, w okolicy Kiinsten- 
dila i Dubnicy. Turcy będą, musieli na pół­
noc od Salonichi skoncentrować specyalnie 
armię macedońską celem stawienia czoła 
wojskom serbskim bułgarskim i greckim, ma­
szerującymi z różnych stron koncentrycznie 
ku Salonichi. Już dzisiaj pod Ueskubem i 
Kumanową stoją siły tureckie, mające zasła­
niać koncentrację armii tureckiej pod Salo­
nichi. Dyzlokacya terytoryalna w czasie po­
koju wskazuje, że Turcy także gromadzą ko­
ło Monastyru silniejszą armię, by z tą armią 
albo rzucić się na Greków, wychodzących z 
Tessalii, albo też połączyć tę armię z armią 
macedońską, stojącą pod Salonichi. Amon.

Znaczne uspokojenie sie 
giEłdy lódrnkisj. 
(Od naszego korespondenta).

Wiedeń, J5 października.
Giełda wiedeńska znacznie się uspokoiła 

w dniu dzisiejszym. Wpłynęły na to powody 
następujące: przedewszystkiem zaprzestano 
sprzedaży egzekucyjnej papierów tych gra­
czy, którzy nie mieli pieniędzy na pokrycie 
różnicy kursu, następnie sytuacyę międzyna­
rodową zaczęto oceniać pomyślniej z uwagi 
na zupełnie pewne dojście do skutku poko­
ju między Włochami i Turcyą. Dlatego też 
na giełdzie przedpołudniowej i południowej 
tendeneya panowała zupełnie spokojna. Kur­
sa poszły znacznie w górę, ponieważ papie­
ry zaczęli kupować spekulanci zawodowi. 
Na silny nastrój targu wpłynęły także do­
bre notowania na giełdach zagranicznych. 
Nawet wiadomość urzędowa o zwycięstwie 
Czarnogórców nie wywarła wrażenia, ponie­
waż panuje nadzieja, że się uda wojnę zlo­
kalizować. ________ '.dMOM.

HonfsrKitcya Mańsk
(Od naszego korespondenta). 

Wiedeń, 15 października.
Najżarliwszą przyjaciółką pokoju europej­

skiego okazuje się Francya. Łatwo zręgu- 
mieć pobudki, które skłaniają Francuzów do 
zabiegów, by albo utrzymać pokój w Euro­
pie albo też — jeżeli wojna na Bałkanie już 
wybuchła — uporządkować w przyszłości 
najbliższej stosunki Bałkańskie w ten spo­
sób, by przestały być one środkiem wieczne­
go zaniepokojenia Europy. Kapitaliści fran­
cuscy zawierzyli Turcyi jak i państwom Bał­
kańskim miliardy franków już to pod posta­
cią papierów państwowych, już to pod po­
stacią akcy i, rozmaitych przedsiębiorstw prze­
mysłowych i komunikacyjnych. Wszystkie te 
miliardy, cały pion pracy i oszczędności dłu­
goletniej wielu kapitalistów’ francuskich, 
mógłby łatwo obrócić się w niwecz, gdyby 
wojna, na Bałkanie miała potrwać czas dłuż­
szy. 'albo też miała doprowadzić do jeszcze 
większych zawikłań, albo na koniec mogłaby 
się powtórzyć w czasie najbliższym na wy­
padek nieuregulowania wewnętrznych sto- 
suuków państw i narodów Bałkańskich.

Dnia 14 bm. ambasadorowie francuscy w 
stolicach wielkich mocarstw zaproponowali 
rządom tych ostatnich zwołanie konferencyi 
Bałkańskiej, której cel ogólny zasadzałby się 
właśnie na uporządkowaniu trwałem stosun­
ków na Bałkanie. Jest to zarys ogólny. Wy­
pracowanie programu i oznaczenie terminu

ank przemysłowy
dla królestwa Galicyi i ŁodouiEryi z U. Ks. krakawskiem 

Filia w Krakowie.

Zakład centralny wj Lwowie, kapitał akcyj. K. 10,000,000 
Telefon Kr. 0092. Hasy otwarte od 9-] 13-’,,5 z wwaftiem niedziel i świąt. 
Wszelkie transakcye bankowe. Finansowanie przedsiębiorstw prze­
mysłowych. Wkładki na książeczki i rachunek bieżący, kupnolujaiuwycu. wKiaaM na asiązeczKi i racnunes bieżący, kopno <3‘= ?r i 
i sprzedaż walut dewiz, papierów wartościowych eskont, inkaso *■ g o g
weksli, przekaz czeków i akredytów kraj, i zagr. Udziela wszelkich jg. © f o § 

wskazówek co do lokacyi kapitałów i transakcji finansowych. — ' .®4jr?r

zwołania tej konferencyi będzie zadaniem 
najbliższych tygodni. Rzecz prosta, że dypló- 
rnacya francuska się łudzi, by zwołanie kon­
ferencyi Bałkańskiej mogło zapobiedz wybu­
chowi wojny. Wojna się zerwie z całą siłą. 
Kto wie jednak, czy myśl zwołania konfe­
rencyi Bałkańskiej nie wpłynie na zerwanie 
tej wojny: obie strony wojujące, państwa 
Bałkańskie i Turcya, zgodzą się łatwiej na 
zaprzestanie kroków wojennych, gdy będą 
widziały, że państwa europejskie zabrały się . 
zupełnie poważnie do uzdrowienia stosunków 
na Bałkanie.

Gdyby Europa była lepiej poinformowaną 
o tem co się dzieje na Bałkanie, i gdyby 
Francya była wystąpiła wcześniej ze swoją 
propozycya, krew ludzka może nie lałaby się 
na polach koło Skutari i Europa nie prze­
bywałaby takich wstrząśnień okonomicznych, 
na jakie była narażoną skutkiem zaniepo­
kojenia giełd i olbrzymiego spadku kursów. 
Pokazuje się, że w tym wypadku starość 
wcale nie chroni od nieroztropności.

Amon.

Carat na wulkanie.
Kolonia. Petersburski koresp „Koelni- 

sche Ztg.'* donosi o posiedzeniu komitetu 
panslawistycznego, na którem uchwalono 
tworzyć legiony rosyjskie na Bał­
kanie. W kolach urzędowych przypatrują 
się tej agitacyi spokojnie.

Dyrektorowie wielkich bankó,'w 
zostali poufnie uproszeni, aby o 
ile możności trzymali gotówkę w 
pogotowiu.

Z urzędowej strony dowiaduje się kore­
spondent, że społeczeństwo rosyjskie a także 
i rząd nie dopuści do tego, aby po zwycię­
skiej wojnie państwa bałkańskie nic nie o- 
trzymały. Agitacya tak wszystko przygoto­
wała, że w 48 godzinach cała Rosyą 
stanie w płomieniach i rząd nie 
potrafi się oprzeć.

flpEsztDwaii cara!
Z Warszawy piszą nam: W Spalę zdarzył 

się w tych dniach następujący autentyczny 
wypadek. Car w ubraniu cywilnym wyszedł 
na spacer. Natknął się niebawem na rewiro­
wego XII. cyrkułu Śląskiego, który stał na 
posterunku. Rewirowy, ujrzawszy niepokaźnie 
prezentującego się człowieka, powziął podej­
rzenie, że ma przed sobą jakiegoś niebez­
piecznego osobnika, nie mógł bowiem sobie 
wyobrazić, iżby car mógł być bez munduru. 
Zapytał tedy obcesowo cara „Czeho szla- 
jeszsia“ (poco się włóczysz), „Pokazy pasz­
port". Oczywiście car paszportu nio miał. 
Rewirowy tedy chciał (aresztować cara, jako 
że był bez paszportu... Wybiegła jednak na­
tychmiast pałacowa ochrana i osobliwa ta 
sytuacya się wyjaśniła. Co się stało z rewi­
rowym, nie wiadomo. Faktem jednak jest, że 
Skałon tego samego dnia został wezwany do 
Spały.

Z nhrad tlElcgacyjnych.
Postulaty Galicyi. — Uchwalenie bu­

dżetu wojskowego.
Wiedeń. Na wczorajszem posiedzeniu de­

legacyi austryackiej del. dr L. German 
przedstawił życzenia i postulaty Ga­
licyi w związku z budżetem wojskowym i 
marynarki. Od lat domagamy się przedłoże­
nia ustawy w sprawie zakazu budowa­
ni a w rejonach i zniesienia rew er- «owy obok. Na posiedzeniu Dyrekcyi i 
sów d e molacyjnych. Z całą stanowczo- I Rady nadzorczej kasy kredytowej rękodziel-

ścią musi też mówca wypowiedzieć żądanie, 
aby wreszcie przedłożono ustawę kwaterun­
kową i ustawę o podwodach. — Omawiając 
sprawę urlopowania podczas żniw 
niezbędnego w krajach agrarnych, stwierdza, 
że w trzech galicyjskich korpusach udziela 
się ogółem 1800 takich urlopów, podczas gdy 
na inne korpusy przypada ich po 1200 do 
1400. Mówiąc o dostawach podkreślił 
mówca szczególnie życzenia Galicyi w spra­
wie dostaw konserw kawowych i mięsnych. 

Wogóle Galicya w dostawach wojskowych 
nie jest uwzględnioną w tej mierze, jakby 
tego wymagała możność produkcyjna kraju. 
W dostawach dla marynarki Galicya wogóle 
nie jest uwzględnioną, chociaż przemysł ga­
licyjski byłby z pewnością zdolnym do odję­
cia dostaw'.

Mówca żądał dalej uregulowania sprawy 
placów do strzelania i domagał się przyspie­
szenia wejścia w życie wojskowej pro­
cedury karnej. Szczególnie po wprowa­
dzeniu dwuletniej, słażby uprawnionem jest 
żądanie, aby starano się według możności 
o to, aby oficerowie znali język krajowy. 
Mówca pragnie popierania nauki języka pil­
skiego w szkołach kadeckich, oraz większe­
go zajęcia sią nauką dla analfabetów w ar­
mii i nauką rolniczą w armii.

Delegaci polscy spodziewają się, że ich 
życzenia będą uwzględnione i że w przy­
szłości będę mieli mniej powodów do uskar­
żania się.

Z obszernej dyskusyi, jaka w dalszym cią­
gu się rozwinęła uależy podnieść mowę del. 
Kramarza, który oświadczył, że Słowianie 
uczciwie trwają przy monarchii, 
pragną oni dowieść, że fałszem jest, jeżeli 
się ich przedstawia jako nieprzyjaciół monar- 
chi. Staną oni zawsze w obroniein- 
teresów monarchii, a żądają tylko, 
aby polityka monarchii wobec nich była spra­
wiedliwą i aby ich traktowano na równi 
z innymi ludami monarchii.

Po przemówieniach ministra wojny Auf- 
fenberga i wywodach końcowych spra­
wozdawcy7, extraordinarium i kredyt do­
datkowy na wojsko na rok 1912 przy- ć 
jęto i rozpoczęto obrady nad kredytami c 
marynarki. g

Po krótkiej dyskusyi, w której komendant 
marynarki Mo n teco uc c o 1 i podniósł ko- 5 
nieczność wzmocnienia siły zbrojnej Austro- a 
Węgier na morzu, budżet marynarki 2 
i nadzwyczajny kredyt dla marynar- £ 
ki przyjęto.

Następne posiedzenie odbędzie się dziś o 
godzinie 10-tej rano.

Co słuchać w mieście?
Kraków, 16 października.

Z teatru miejskiego. W krotochwili P. 
Webera i H. Gorsscfa ,.Bęben", którą teatr 
krakowski wystawia w sobotę 19 bm. obsa- js 
da głównych ról jest następująca: Kolettę gra 
p. Jarszewska, Aglae p. Kosmowska, Maury­
cego Delannoy p. Kosiński, Aleydesa p. Jar- 
szewski, Simoncena p. Jednowski, Yergnauda 
p. Noskowski, Naney Valier p. Górska, Ilor- 
tensyę p. Słubicka, Leonię p. Olska, Suber- 
ville p. Wieland, proboszcza p. Trzywdar, 
pana fingois p. Szymborski, Piotra p. Bo- 
roński.

W piątek odbędzie się jedno jeszcze przed­
stawienie wieczoru Skargowskiego dla mło­
dzieży szkolnej. Początek o godzinie 8 wie­
czorem,

Nowy bank. Na posiedzeniu Dyrekcyi i

221
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AFISZ
TEATRU
miejskiego.

Podgorica.

DZIŚ

Trzeba umrzeć 
3BV ŻYĆ

Krotochwila w 3 
aktach Andrzeja 
łjroiraa i Irona 

Miranda.

OSOBY:

Mauclair. ma lara
57. Stanisławski. 
Noemi,.jejfo pier­
wsza żona

St. Słabieko.
Magdalena, jego 
iruga żona

Janiczówna.
Pradoax, kospo- Z 
zytor r •
Pradoax, koapo- Z Z’odgoricy, gdzie znajduje się główna kwatera czarnogórska, król Mikołaj podjął atak 

& ■ ”a ^utari. Podgorica, która tylko kilka kilometrów oddalona jest od granicy tureckiej,
t y la ,sk'' 3est najludniejszem miastem w Czarnogórzu, liczy bowiem 8000 mieszkańców, (gdy Cetty- 

^etf0 n'a> stolica kraju tylko 4000). Miasto Podgorica z przyległem terytoryum dopiero w 1878 
/. Jdrszewska na mocY traktatu Berlińskiego odebrane zostało Turkom i oddane Czarnogórze.

Ruffat, malarz
M. Marjański. ników i przemysłowców w Krakowie, odby* 

Chimene ban- tem w dniu 8 bm. wybrano p. Jerzego W er- 
dlars obrazami nera pierwszym, p. Piotra Repetowskie- 

Owc/łg0 drugim, zaś pp. Szczepana Ra ki sza, 
akademiiczł<,nek Wincentego Piwowarskiego i Tomasza 
i malarz B u j a s a dyrektorami i kontrolorami tegoż

M. Jednowski. Banku.
Ebjpant-Taąaart, Siedzibą Banku będzie filia akcyjnego Ban- 
dziennikarz ku Związkowego w Krakowie, ul. Wiślna 1.

St. Jarszewski 4. Udziały członków wynoszą po 100 koron.
Pinin, Bodard, Wkładki oprocentowane będą po 5 procent
v geois. malarze . . rNowacki. sta-

K Brandt. Posiedzenia Dyrekeyi odbywać się będą w 
Boroński. poniedziałki i czwartki każdego tygodnia w 

•anpiun, Hassy godzinach od 11 do 12 przed południem, 
zectoznawcr D . , , 1 j •Nowicki. Kada nadzorcza składa się pp. Zygmunta
M. Brokowski. Siemka jako przewodniczącego, Wincentego 

iegrand, bogaty Bojarskiego, Piotra Cekiery, Antoniego Jaro- 
jegomość sza, Tadeusza Kleczewskiego, Ignacego Pc-

A. Bogusiński. czenika, Franciszka Ścisły, Wincentego Waj’ 
itaurator6' Wróblewskiego i Ignacego Wur-

Ruszkowski ma‘
Lucyna śpiewa- Na bursę Skargi. Hr. Audrzejowa Po-
:zka operetkow^ocka złożyła na ręco księcia biskupa Sa- 

Regerówna pieliy 5000 koron na dom dla młodzieży rę- 
taurard4** kodzielniczej *m- P- Skargi w Krakowie.

Wwiewfańwna Składka na Dom Skargi. Składki przy 

Lea, modelka stolikach w czasie obchodu Skargi przynio- 
/. Turowiczówna sły funduszowi „Domu im. Piotra Skargi" 
Fanny, modelka kwotę kor. 3174. Komitet budowy składa 
IF. Miłaszewska. przewodniczącej komitetu, prezydentowej Leo- 
1’bd.I Płcbon, wej, oraz paniom, które zorganizowały skład-

Modzelewska. ki’ za pośrednictwem naszego pisma najser- 
Ślubny gość deczniejsze podziękowanie za pracę i wyda-

Miarczyński. tn% pomoc.
Woźny w banka Kursy uzupełniające. W szkole prze- 
Z. Nowakowski, myślowej odbędą się następujące kursy uzu_ 
Służący, * pełniające: Dla przemysłów metalowych zacz- 

nie się nauka w d. 16 bm. o godz. 6 wie- 
czór. (Ul. Gołębia 1. 20, II. p., sala nr. 27), 

II iTn" d'a terminatorów malarskich (w nowym bu-
’ dynku przy ul. Żabiej II. piętro).

W szkole uzupełniającej rzemiosł budowla­
nych, rozpoczyna się nauka w dniu 4, dla 
przemysłu artystycznego d. 5 listopada o g. 
3 wieczór (w nowym budynku przy ul. Ża­
biej). Wpisy od 26 do 30 bm.

Proces o markę ochronną. Tutejsza

Akt I. w L-----
ille, akt II. i III.

w Paryża-

Reżyser. 
Tadeusz 
Pawlikowski. 6

fabryka mydła C. Śmiechowski i^spółka z ogr. 
odpowiedzialnością, pozwała Salomona i Moj­
żesza tbersfeldów przed tutejszy sąd krajo­
wy karny o naśladowanie marek ochronnych. 
Po dokonaniu konfiskaty etykiet iibersfelda 
przez tutejszą dyrekcyę policyi, odbyła się
I. lutego br. rozprawa, z której wówczas 
zdawaliśmy sprawę i która na wniosek obro­
ny odroczoną została dla przeprowadzenia 
szeregu zaofiarowanych dowodów. Dnia 15 
bm. odbyła się w tej sprawie druga rozpra­
wa, przy której oskarżycieli prywatnych za­
stępował adw. dr Leopold Car o, obronę 
oskarżonych prowadził poseł adwokat dr Zy­
gmunt Marek.

Po przeprowadzonej sześciogodzinnej roz­
prawie i wywodach zastępców stron zapadł 
wyrok, uznający obu oskarżonych winnymi 
występku §§ 23 i 25 ust. o markach ochron­
nych i zasądzający każdego z nich, na grzy­
wnę po 1000 (tysiąc) koron zamienioną w 
razie niemożności osiągnięcia tejże na 100 
(sto) dni aresztu na każdego i orzekający 
zniszczenie wszelkich płyt i etykiet, ogłosze­
nie wyroku w „Naprzodzie", „Nowej Refor­
mie*' i „Słowie Polskiem" na koszt oskarżo­
nych i zapłacenie oskarżycielce kosztów za­
stępstwa prawnego w kwocie 672 kor. 20 
hal. Przeciw wyrokowi temu zgłosił dr. Ma­
rek imieniem zasądzonych Ubersfeldów zaża­
lenie nieważności. Trybunałowi przewodni­
czył z wielką znajomością rzeczy i taktem 
radca s. kr. Olszewski, jako wotanci zasia­
dali: r. s. kr. w. dr. Jasiewicz, r. s. kr. 
Ajdukiewicz i r. s. kr. Kraus.

Za nieuprawnione wykonywanie 
robót budowlanych. Od wydziału stów, 
majstrów murarskich, ciesielskich i t. p. do­
wiadujemy się, że na podstawie uchwały wy­
działu stów, za nieuprawnione wykonywanie 
robót budowlanych ukarani zostali przez ma­
gistrat grzywnami pp.: W. Bernadzik z Za­
krzówka grzywną 200 koron. K. Płaszewski 
w Zakrzówku, A. Lalik w Płaszowie, Fr. Ha- 
jowa w Krowodrzy, J. Górka w Płaszowie i
J. Malisz w Dębnikach grzywną po 50 kor. 
J. Breitmeier, czel. ciesielski, grzywną 40 k. 
M. Gracowski, murarz w Nowej Wsi, grzy­
wną 20 k.

Wystawa fotograficzna, w fotograifi 
zawodowej jakgdyby się silono jeszcze do 
niedawna o sztuczną nadętą pozę i o niena­
turalny świąteczny wyraz twarzy ludzkiej.

Nasza twarz w takim niby to portrecie 
była zwykle z pozoru naszą, a przecież nie— 
naszą; podobną do naszej, a przecież nic o 
nas niemówiącą, bo zazwyczaj nakładał jej 
sam fotograf z obowiązku maskę sztywną, 
uroczystą i banalną. Jeżeli obecnie przypa­
trzymy się na nową urządzoną wystawę 
c. k. Nadwornego fotografa B. Hennera przy 
ul. Szewskiej, zobaczymy czem już dziś po­
winna być fotografia wobec znacznego udo­
skonalenia środków, i sposobów fotograficz­
nych. Portrety wystawione w gabilotkach za­
kładu B. Hennera, są już istotnie tworami 
sztuki fotograficznej i niczem nieprzypomi- 
nają tych nic niemówiących i nudnych ma­
nekinów o ludzkich twarzach, które jeszcze 
dziś u szerokiego ogółu przeważnie popyt 
znajdują.

Prace zakładu B. Hennera cechuje szlache­
tny układ, naturalny ruch charakterystyczny 
i swobodny wyraz twarzy, dbałość o natu­
ralny i żywy koloryt i dobre dostosowanie 
światła.

Kierownikiem artystycznym tego zakładu 
jest jeden bodaj z najlepszych fotografów w 
Polsce, a objąwszy kierownictwo tego zakła­
du postawił go zaraz ńa wyżynie artysty, 
cznej kultury.

Z kraju.
Nauczyciele ludowi. Z Wieliczki do­

noszą: W konferencyi okręgowej nauczycieli 
z całego powiatu wielickiego wzięło udział 
przeszło 200 osób. Przewodniczył inspoktoi 
szk. okr. J. Grzebieniowski. Referaty na te­
mat ogrodów szkolnych, ćwiczeń stylistycz­
nych i nauki śpiewu wygłosili pp. K. Jasiel­
ski, J. Tatara i A. Zimlerówna. Konferen­
cya zakończyła się wyborem delegata nauczy­
cielskiego do Rady szk. okr.; wybrano pre­
zesa Ogniska naucz, w Wieliczce, Wierzbic­
kiego, naucz, szkoły wydz.

Korespondent nasz z Białej pisze: Dnia 4 
bm. odbył się w sali seminaryum nauczy­
cielskiego T. S. L. powiatowy wiec nauczy­
cielski w sprawie regulacyi poborów i zmia­
ny pragmatyki służbowej nauczycielstwa lu­
dowego, zwołany przez komitet pod przewo­
dnictwem p. Makucha. W wiecu wzięli u- 
dział także posłowie Gross i Daszyński. 
Wśród zebranych nauczycieli wywołało wiel­
kie niezadowolenie a nawet oburzenie prze­
mówienie posła Daszyńskiego, w którem nie­
sprawiedliwie ocenił pracę społeczną nauczy­
cieli T. S. L.

Egzamin kwalif. na nauczycieli(lki) szkól 
pospol. przed komisyą egzamin, w Bochni 
złożyli w bm.: Barys I, Drzewicka M., Fa- 
sówna St., Gnoińska St., Górkówna M., Gór- 
szczyk A., Kosiński K., Kosturkiewiczówna 
II., Kuszlik K.. Porębska St., Sarzyńska St.. 
Skiminówna W., Skoczeń Fr., Trybuła F. i 
Zajchowska J

Z Dąbrowej piszą nam: Błoto (w nie­
których dzielnicach nawet po kolana) i iście 
egipskie ciemności w nocy (z 6 lamp dwie 
tylko świecą jako tako) trwają u nas od 
dłuższego czasu i zatruwają do reszty mie­
szkańcom niewesołe życie. O nieszczęście 
w podobnych warunkach nie trudno, jak a 
tem świadczy onegdajszy wypadek. Wieczo­
rem koło godz. 9 rozległy się na rynku wśród 
nocnej ciemności głośne jęki i wołanie o 
pomoc. Przerażeni mieszkańcy wybiegli z 
mieszkań z lampami i latarkami (latarnio 
miejskie nie funkeyonowały) i wtedy zoba­
czyli wywrócony wóz, z pod którego doby­
wały się jęki. Pospieszono nieszczęśliwym z

Początek 
o godz. 7'/, 

Koniec 
o godz. 10'/,

Pierwszym warunkiem zabezpieczenia się przeciw epidemii ospy, szkarlatyny i wielu innym jest częste a przynaj­
mniej przed każdeni jedzeniem, mycie rąk oraz częsta kąpiel przy użyciu ogólnie uznanych 1004

Przetłuszczonych mydeł Malinowskiego
karbolowe (60 h), Iysofowe (75 h.), kreoliaowe (75 h.), for mali no we (90 h.). Dla osób z wrażliwą skórą i dla dzieci wyrabiamy Mydło b orno-tymol o we (.90 11). Te mdła dai? zupełną gwarancyę zawartości środka odkażającego.
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pomocą i wydobyto z pod’ wozu nieprzyto­
mną kobietę i poranionego mężczyznę, do 
których wezwano lekarza. Po udzieleniu 
rannym pomocy dowiedzieli się mieszkańcy, 
że p. J. N. powracając z jarmarku, wywrócił 
na rynku z powodu ciemności i wraz z żo­
ną dostał się pod wóz. Wypadek wywołał 
w mieście, wielkie oburzenie na urząd gmin­
ny za jego niedbalstwo.

Z Jordanowa pisze nasz korespondent: 
W miasteczku naszem, tak licznie prze le­
tników odwiedzanym brak zupełnie możli­
wych dorożek, bo za takie nie mogą ucho­
dzić niewygodne i brudne wózki, z których 
półkoszków zwisają tylko strzępu, a z sie- 
diei sterczą sprężyny. Odbycie mini podró­
ży z miasta na dworzec może snadnie przy­
pomnieć męczarnie zbója Madeja na jego po- 
kutniczem łożu. Spodziewać się jednak mo­
żna, że któryś z miejscowych gospodarzy 
sprawi porządny powozik i zrobi interes, 
zwłaszcza obecnie, kiedy mamy o dwa po­
ciągi więcej, a równocześnie kompetentne 
władze, pomyślą nad ułożeniem taryfy dla

Wojna na Bałkanie.
W ciągu dzisiejszego przedpołudnia utrzy­

maliśmy następujące telefoniczne i telegra­
ficzne informacye:

Turcya ziwa stosunki 
dyplomatyczne z Ssrbią.

Wiedeń. (Tel. wł.) „N. Fr. Presse" do- 
wsi z Belgradu, że poseł turecki wczoraj­
szej nocy opuścił Belgrad. Jestto od­
powiedź Turcyi na notę serbską. Widać z 
tego, że Turcya na notę państw bałkańskich 
odpowiada wypowiedzeniem wojny. 

Odwołanie posłów tureckich. — 
Czy ultimatum będzie wysłane?

Budapeszt. (Tel. wł.) „Poster Lloyd" 
donosi, że posłowie tureccy w Bel­
gradzie, Sofii i Atenach wczoraj 
wieczorem o jednej godzinie z pole- 
nia swego rządu opuścili swoje stano­
wiska urzędowe i udali się z powrotem 
do Konstantynopola. Wobec tego zerwa- 
n i a stosunków dyplomatycznych przez Tur­
cyę (sądzi ten dziennik) państwa bał­
kańskie nie wyślą już ultimatum do 
Porty, lecz że monarchowie odnośnych 
państw w dniu dzisiejszym ogłoszą 
manifesty wojenne do swoich naro­
dów.

Wiedeń (Tel. wł.) Natomiast „N. Fr. 
Presse" twierdzi, że państwa bałkańskie 
dzisaj wyślą ultimatum do Konstan­
tynopola.

Wzburzenie w Konstanty­
nopolu.

Konstantynopol. (Tel. wł.) Wzburze­
nie ludności mahometańskiej w stolicy prze­
ciw poddanym 4 sprzymierzonych państw 
bałkańskich z godziny na godzinę wzrasta. 
Rząd ustawił silne warty wojskowe przed 
gmachami poselstw tych państw.

Zadania armii bułgarskiEj 
i ssrbsliiBj.

Wiedeń. (Tel. wł) „Reichspost" donosi, 
że w Serbi wszystkie tory kolejowe obsta­
wione są rezerwistami III powołania, którzy 

Ha'eży zadać we wszystkich sklepach i c. k. trafikach ■
TUTEft i BIBUŁEK CYBUHETOWYCH ; pod nazwą

wyrobu najstiiwni i rsnomowansi rabryHi K annA

S. H. HIEKM0W5H1EE0 Ug03
®MIE -

Główny skład:

HE ŁWE H Pasali JHIHBLaSCHa
s Do nabycia wszędzie. Cenniki i wzory gratis.

5’/0 od sprsedaży brutto przeznaczono na przyklęk dla Weteranów 
roku 1863 do dyspozycji i pod kontrolą Komitetu 

Jubileuszowego 1863-1913.

dorożek i w ten sposób zapobiegną obdzie­
raniu, zwłaszcza osób przyjezdnych.

Tow. Ligi pomocy przem. spoczywa snem 
błogim, bo od r. 1908 nie zwołuje zgroma­
dzeń. Wydziałowi zapomnieli o swoim obo­
wiązku, a przecież mają być jakieś fundu­
sze, z których rachunek zdać należy. Może- 
by główny zarząd zażądał sprawozdania 
i w ten sposób miejscowe towarzystwo ze 
snu obudził.

Tutejsze sklepy przepełnione są niemiecką 
tandetą i niema dnia, by kilku agentów 
z pruskich firm, nie zagościło do miaste­
czka i nie wyniosło zamówień na setki ko­
ron.

Z Żywca donoszą nam: W tych bardzo 
ciężkich czasach materyalnych otrzymała tu­
tejsza szkoła realna miłą wiadomość: zosta­
ła posuniętą do III. klasy dodatku aktywal- 
nego. Podwyżka na czasie. „Pomoc nauko­
wa" w tejże szkole postanowiła przystąpić 
do urządzauia popularnych wykładów. Kie­
rownictwo poruczono prof. Radwańskiemu.

Niesłychane orgie pijackie, uprawiane 

nie mają pełnych uniformów wojskowych. 
Natomiast wojska regularne serbskie wyglą­
dają bardzo dobrze i mają wcale dobre mun­
dury.

W Bułgaryi nastrój wojenny jest nieby­
wały. Armia bułgarska ukończyła już 
swoją, koncentrację na liniach Ku­
stendil Dubica i Marica-Tundża.

Frankfurt n. M. (Tel. wł.) „Frankfurter 
Ztg.“ donosi, że armia serbska poma­
szeruje wprost na Priszti nę. Turcya 

............................  Al-uzbroiła już muzułmańskich 
bańczyków w Starej Serbii.

Obsadzenie drogi do 
Saloniki.

Sofia. (Tel. wł.) Dziennik „Utro“ donosi, 
że nader ważny pod względem strategicznym 
wąwóz Kres na, przez który prowadzą 
wszystkie drogi z Macedonii do Salo­
niki, zostały już obsadzone przez powstań­
ców macedońskich z Sandańskim 
na czele. Banda powstańców, wzmocniona 
uzbrojonymi chłopami liczy 3000 ludzi.

3ah się odbyła hajitulacya
Dzisiejsza „N. Fr, Presse" do-

Wiedeń. Dzisiejsza „N. Fr, Presse" do­
nosi z Podgoricy pod datą 15 bm., że kapi- 
tulacya załogi tureckiej w Szypsaniku odby­
ła się 14 bm. wieczorem w sposób uroczy­
sty. Komendant turecki wyszedł na most 
wiodący do fortu, gdzie już na niego czekał 
oddział czarnogórski pod dowództwem nastę­
pcy tronu ks. Dauiły. Muzyka czarnogórska 
zagrała hymn turecki, wojsko sprezentowało 
broń przed komendantem tureckim, który 
wręczył szpadę ks. Danile. Ten atoli szpadę 
mu zwrócił, przyczem sławił męstwo i boha­
terstwo Turków.

Klęska Czarnogórców pod 
Skutari?

Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiejsza „N. Fr. 
Presse" przynosi wielce nieprawdopodobną 
wiadomość z Saloniki (więc ze źródeł turec­
kich), że Czarnogórcy zostali przez Turków 
odparci z dróg wiodących do Sku­
tari, przyczem ponieśli znaczne straty 
w zabitych i rannych.

t

zwłaszcza w soboty i niedziele (podczas sa­
my!) wywołują wśród mieszkańców wieBrie 
oburzenie. Ochrypłe głosy pijaków, wyłazy- 
kujących ohydne piosnki, rozlegają się go- 
dżinami, a policya patrzy spokojnie i pray- T nn f fil 
słuchuje się. Inaczej postępuje się z cttopa- | UU | | J 
mi, przybyłemi do Żywca. Im tylko niewól- | 
no być pijanymi. wkLiufULa

Komitet obchodu ku czci Z. Krasińskiego WłUuWiSKu 
prosi nas o zaznaczenie, że „Sokół" odstą- __
pił salę na wieczorek bezpłatnie a policzył 
tylko połowę wydatków na światło i opał. RErLRTUAR 

Wypadek lotnika hr. Scipla del Cam- teatru 
po. Z Białej donoszą: Lotnik polski hr. Sci-miejskiego, 
pio del Campo w niedzielę popołudniu urzą- 
dził w Bielsku-Białej wzloty wobec bardzo Br°da:. 
licznej publiczności. Pierwszy lot udał się rzeć^aby^yć.4 
dobrze, podczas drugiego lądowania latawiec ’ 
wywrócił się, grzebiąc pod sobą lotnika; ró- 
wnocześnie płomień począł wydobywać się ” uynt 
z motoru. Powstał wielki popłoch, wszyscy Piątek: 
pospieszyli na miejsce cypaiikn, Hr. Scipio SJSSŁ™, 
jakby cudem wyszedł bez szwanku. Aparaty * -
jest uszkodzony. B°ben«

Niedziela 
popołudniu 

“Kobiety, gra 
i wino/.

„Bęben"

Tu cya płaci swoje ra- Pcmiedzialelc
chunki.-Bułgarya nie może do- ’pccr Gypt" 

stać w Austryi ładunków. Ksssmsraa
Wiedeń. (Tel. wł.) „Reichspost" doaosi, TF&TJ? 

że Turcya była winna kilku austryackim fa- 
brykom ładunków 20 milionów koron, które l'o,v jC • 
w dniu wczorajszym zapłaciła. Przedstawi- Konkurs 
ciel rządu bułgarskiego zgłosił się wczoraj zapaśniczy 
do zarządu fabryki patronów w Hirteuberg Momus krak; 
pod Leobersdorf (w dolnej Austryi) i chciał Nie-Borowska 
dla Bułgaryi zamówić olbrzymią ilość ładuu- Dziad. Siada, 
ków karabinowych. Fabryka atoli z ara ó- p5Ii*'.0!,; '; j‘ 
wienia tego nie przyjęła. Widocznie “• ‘01 ’ 
fabryka otrzymała w tym kierunku wska- P >.-..r-k o g 
zówki od rządu austr.

0 WmncjiE bałkańska.
Wiedeń. (Tel. wł./ Dzisiejszy „N. Wr.

Kffi.sssiErKa
TfiATR 

wieuen. vrei- WłJ uzisiejszy „w. wr. aocm i <n 
Tagblatt" donosi, że rząd francuski przesłał 
już swoim przedstawicielom na dworach eu- ód 13 - 2' 
rjpejskich urzędowy projekt zwoła-października to 
nia konferencyi bałkańskiej. Frań-r 
cya chce, aby konferencja bałkańska usta- Eantr..:'ó 
lila już teraz, jakie reformy zapro- ^'.aiuzypka 
wadzi Turcya w l&acedoaii i Starej .p:ę.<:io.sc. 
Serbii po wojnie. Dalszym celem konfe-™.c, 4,,H «! i;’n‘ 
rencyi jest utworzenie komitetu nadzór- i; varl0
czego, który państwom bałkańskim da re- tatui-zńy*' 
kojmię, że reformy istotnie będą przepić- M j^11:,yetie 
wadzone. polski komik.

Kolonia. (Tel. wł.) „KOlnische Ztg.“ do- H gztordiówm 
nosi, że konfereneya bałkańska zbierze się subretka polski 
w Konstantynopolu. k. Liebal koiu.lt

- . , La Bella ToscPokój w Duchy.
Paryż. (Tel. wf) P o a p i s » n ie t r a k ta- 

tu pokojowego włosko-tureckiego w . ’ .
miejscowości szwajcarskiej O uchy pod Lo-Zejtl<,wskl 
zanną odbyło się w ten sposób, że delegaci Początek \ 
tureccy oświadczyli imieniem swego rządu o g. 8 wieczór^ 
delegatom włoskim, iż Porta nie obstaje Kabaret 
więcej przy pierwotnym warunku, aby par- początek o g. 11 
lament turecki wpierw wypowiedział swoje 
zdanie odnośnie do warunków pokojowych. 
Kwestyę ostatecznego ratyfikowania TEATR 
pokoju załatwiono w ten sposób, że delega- Maryonetek 
ci tureccy wczoraj we wtorek 15 bm. o g. . . . 
4 popoł. wysłali ostateczny telegram do swe- J, ; . ,
go rządu w Konstantynopolu, na który w C° 5®"m^ n”’ 
■ dzielę ' od g,

.i. 8Ui M ■ 4_8

koiu.lt
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dwie godziny później nadeszła odpo- 
wiedź. O godzinie 6 wieczorem został 
traktat podpisany.

Zięciowie króla Mikołaja.
Wiedeń. (Tel. wł.) W. Ks. Jerzy Mikoła- 

jewicz i ks. Franciszek Józef Battenberg, 
zięciowie króla Mikołaja czarnogórskiego, 
mężowie jego córek Milicy i Anny, wczoraj 
przez Wiedeń przejechali w drodze do Ce- 
tynii.

Zatopienie statków.
Zofia. (Tel. wł.). Krążowniki tureckie 

zatopiły dwa statki bułgarskie u uj­
ścia Dunaju.

Wkroczyli do sandżaku.
Konstantynopol. (Tel. wł.) Minister 

wojny ogłosił dziś, że serbskie woj­
sko wkroczyło do sandżaku.

2 rosyshiEBoJ fissyi.
(Z krikow- obserw )
Dn. 15. paździer------------ -----------... x_.................. . . .
termometer do- sję wybory do kolegium wyborczego bez ża- 

barometr liliyc'Q ekscesów. Agitacyę rozwinięto ogro- 
"podnosił się mnie silną. Wynik będzie wiadomy dopiero 

Dnia 16 paździer. dzisiaj w południe. Możliwe jest, że wobec 
egodz. 7-ej zrana iwwhronw oncf.mo no no­

si an barometru:
747-2 mm.

stan termometru:
4-5 C.

Wiatr
połudn.-zachód.

Prognoza;
Dziś:

pochmurno.

Wybory w Warszawie.
Warszawa. (Tel. wł.). Wczoraj odbyły 

rozstrzelenia głosów wybrany zostanie na po­
sła robotnik lewicowiec Jagiełło.

Warszawa. (Tel. wł.). Wczoraj w czasie 
. wyborów agitatorzy dopuszczali się szefegn 
‘■nadużyć. Głosującym wydzierano kartki i 

darto je. Istnieje przypuszczenie, że w nie­
których cyrkułach będą unieważnione wybo­
ry wobec stwierdzonych nadużyć.

Wybory w Wilnie.
Wilno. (Tel. wł.) Wyborcą z drugiej ku- 

a ryi został wybrany kandydat narodowy ks. 
Maciejewicz, kandydat postępowców, adw. 

ZSKnnSnP Krzyżanowski otrzymał o kilka głosów mniej. 

(Telegram Kraj. Rusyfikacya Litwy.
Zwiąaku luryst.) Wilno. (T. wł.) Gubernator wileński złożył 
U‘epło<* najwyż. raport na cara? wskazując na koniecz- 
nUsra 2-5Ć.Cii-ność założenia w Wilnie teatru rosyjskiego, 
nienie powietrza jako środka do rusyfikacyi Litwy. Minister 

Ł spraw wewnętrznych wyraził swą aprobatę 
dla projektu i oznaczył sumę subwencji rzą­
dowej w wysokości 6 tys. rubli. Wobec te­
go w Wilnie powstanie teatr rosyjski dla 
poderwania egzystencyi istniejącego teatru 
polskiego.

o98ram Kierunek 
wiatru: 

zachodni.
Prognoza: 

zachmurzenie 
przeważnie 

pogoda.

Czarnogórskie amazonki.
Damy czarnogórskie ćwiczą się 

w strzelaniu przed któlową.
(Patrz ilustracyę. na stronicy 1-ej).

Kobiety czarnogórskie zdawien dawna od­
znaczały się duchem wojowniczym. Obecnie 
gdy zapał patryotyczny ogarnął całą Czar­
nogórę, kobiety nie pozostały w tyle za męż­
czyznami. W kole dziewcząt i mężatek, na­
leżących do rodzin notablów w Cettynii, po­
wstała nawet myśl uformowania żeńskiego 
korpusu, któryby ruszył do walki z odwiecz­
nym wrogiem. Oczywiście jednak nie sko­
rzystano z tej gotowości — i nie przyjęto 
też usług wielu zgłaszających się ochotni­
czek. które pragnęły walczyć przy boku mę­
żów i braci.

Kilka dni przed wybuchem wojny panie 
„z towarzystwa“ w Cettynii zebrały się w 
parku królewskim, aby zademonstrować wo­
bec królowej swą sprawność we władaniu 
bronią.

Gdy młode strzelczynie ustawiły się w or­
dynku, nad parkiem przelatywał sęp. Panna 
Petrovics, należąca do „arystokracyi11 
czarnogórskiej, wzięła ptaka na cel i strą­
ciła go" w locie kulką z karabinu, poczem 
wręczyła trofeum królowej.

Z kolei zaczęły się popisy strzelania do 
celo. Panny i panie okazały tak wielką spra­
wność, że królową nie szczędziła słów uzna-.

nia i wyraziła przeświadczenie, że gdyby za­
szła konieczność, kobiety czarnogórskie po­
trafiłyby na równi z mężczyznami strzedz 
honoru broni czarnogórskiej i granic ojczy­
zny.

Z SALI SĄDOWEJ.

Echa rewolucyi w Królestwie 
przed sądem krakowskim.

Kraków, 15 października.
Przed 2 miesiącami wpłynęło w drodze 

dyplomatycznej do tutejszego sądu krajowe­
go karnego żądanie prokuratora warszaw­
skiego sądu wojennego o przyaresztowanie i 
wydanie Rosyi niejakiego Kazimierza Flo- 
ryańczyka, 28-letniego ogrodnika z pod 
Warszawy, bawiącego w Krakowie pod za­
rzutem, że w r. 1906 zamordował w Karcze­
wie pod Warszawą 2 strażników ziemskich 
Komorowskiego i Kunsttira.

Sąd krakowski zarządził aresztowanie Flo- 
ryańczyka, który został osadzony w więzie­
niu śledczem pod zarzutem zbrodni morder­
stwa. Śledztwo w tej sprawie przeprowadził 
sędzia śledczy Dr. B łach o ci ńs ki a za­
stępstwa interesów Floryańczyka podjął się 
adw. Dr. Marek. Śledztwo ustaliło nastę­
pujący stan faktyczny.

W r. 1906 należał Floryańczyk do orga- 
nizacyi wiejskiej P. P. S. w Królestwie, któ­
ra wówczas rozpoczęła intenzywną agitacyę 
za wprowadzeniem języka polskiego w gmi­
nach i szkołach wiejskich. Floryańczyk na­
leżał do najgorliwszych organizatorów wie­
ców oświatowych w powiecie warszawskim.

Gdy P. P. S. zaczęła wydawać specyalny 
organ dla chłopów — „Gazetę ludową*1 — 
prześladowania się wzmogły i przybrały cha­
rakter srogich repiesyi.

W styczniu 1906 na jedno z takich zgro­
madzeń w Karczewie wpadła policya, aby 
aresztować Floryańczyka i dwóch innych 
organizatorów wiecu. Wywiązała się obopól­
na strzelanina, podczas której padli strażni­
cy Komorowski i Kunsttira. Floryańczyk ze 
swymi towarzyszami zbiegł do Ameryki. 
Jeden z nich, Matecki. umarł na obczyźnie, 
drugi pozostał w Ameryce a Floryańczyk 
przyjechał do Krakowa, gdzie znalazł zajęcie 
w pewnem przedsiębiorstwie ogrodniczem. 
Władze carskie wyśledziły jego obecność 
w Krakowie i postawiły znanyy wniosek 
ekstradycyjny. \

Po ustaleniu powyższego stanu faktycz­
nego sędzia śledczy dr. Błachociński 
nabrał przekonania, że w danym wypadku 
ma się do czynienia ze zbrodnią, popełnioną 
z pobudek politycznych, że zatem 
ekstradycya — po myśli odnośnego trakta­
tu między Rosyą a Austryą — jest nie­
dopuszczalną.

Odnośnie sformułowany wniosek o odmó­
wienie ekstradycyi Floryańczyka przed­
stawił sędzia śledczy — w myśl przepisów 
proceduralnych — Izbie radnej sądu krajo­
wego karnego, która na onegdajszej sesyi 
w zupełności do wniosku tego się 
przychyliła.

Po zatwierdzeniu powyższej uchwały Izby 
radnej przez sąd krajowy wyższy i przez 
Ministerstwo sprawiedliwości (a zatwierdze­
nie to nie ulega wątpliwości), Floryańczyk 
zostanie wj puszczony na wolną 
s to pę.______________________________________

Telegramy „Nowin11
O sejmową reformę wyborczą.

Lwów. (Tel. wł.) Dzisiaj rozpoczęło się 
przy udziale namiestnika narady prezydyów 
Klubów polskich w sprawie sejmowej refor­
my wyborczej.

Kozacy pohuląli sobie.
Brody. (Tel. wł.) Na granicy austryackiej 

pijani kozacy napadli na chłopów galicyfs- 
skich. Wywiązała się bójka. Kozacy podpalili 
stóg siana. W jednej z chat zgwałcili ko­
bietę. ___________________

Nowe poczty w Galicyi.
Wiedeń. Minister handlu Schuste- na 

propozycyę ministra Długosza zgodził się 
kreować 22 poczty galicyjskie jszcze w tym 
roku.

Z ostatniej chwili.

Ostrzeżenie. Niedzielny tragiczny wypa’ 
dek, którego ofiarą padł krawiec Franciszek 
Różycki, zastrzelony pod magazynem woj­
skowym, powinien być przestrogą dia pu« 
bliczności, jak ma się zachować w pobliżu 
objektów wojskowych. Na wołanie żołnierza 
„halt11 lub „stój“ należy bezwarunkowo po­
zostać na miejscu. Przedewszystkiem zaś na­
leży zastosować się do wymagań ostrzegaw­
czych tablic, które są umieszczone w pobli­
żu fortów i magazynów wojskowych.

Nieszczęśliwy wypadek. Dzisiaj rano 
na ulicy Gertrudy,’ furman Franciszek Szy- 
bała wiózł na wozie szyny tramwajowe. 
Przez nieostrożność spadł pod koła i doznał 
silnych obrażeń na całem ciele. Wezwane 
Pogotowie odwiozło Szybalę do ambulato.-yum 
Kasy chorych.

Kohkurs zapaśniczy w teatrze „No­
wości. Wczorajsze zapasy dały następujący 
rezultat: Cyganiewicz rzucił Szwaba w 2 m. 
30 s., Li-hung-Po pokonał Wernera-Goldba- 
cha. Walka Binninga z Wildmanem pozosta­
ła nierozstrzygniętą z powodu wypadku, ja­
kiemu uległ p. Binning. Przed rozpoczęciem 
zapasów wyzwał Jarosiński : Lohnmeiera i po­
łożył tego w minutach. Dziś walczą Cyga­
niewicz contra Solar, Li-hung-Po cortra Lolin- 
meier i Jarosiński contra Szwab.

Podczas wczorajszych zapasów w walce 
John Binninga z „żydowskim szampionem 
świata Wildmanem, Binning został tak silnie 
rzucony o ziemię, że zemdlał. Znajdujący się 
na widowni dentysta dr Tabor, udał się na 
estradę, następnie za kulisy, dzie udzielił 
pierwszej pomocy zemdlonemu atlecie. — 
W kilka minut Binning czuł się zupełnie do­
brze, walki jednak z Wildmanem nic skoń­
czył.

Ogromnie interesująca była walka Cyga* 
niewicza z Szwabem. Cyganiewicz w kilka 
minut po szeregu zręcznych rzutów położył 
Szwaba. Namiętnie, a nawet wprost dziko 
walczył szampion Chin, Li-Hung contra Gold- 
bachowi, wywołując na sali okrzyk oburze­
nia. Goldbach został zwyciężony w dwie mi­
nuty.

NADESŁANE.
Środki spożywcze stają się coraz 

droższe. Nie odnosi się to jednak do ulu. 
bionych Maggiego kostek bulionowych. Po­
jedyncza kostka bowiem kosztuje jak dotąd 
tak i nadal 5 h. i wydaje przez zwykłe po­
lanie 1/i litra wrzącej wody natychmiast ta­
lerz wybornego rosołu, którego można uży­
wać, jak zwykłego rosołu ugotowanego z mię­
sa, do zup z dodatkami, jak to makaronu, 
łazanek, ryżu, kaszki i t. d. Przy zakupnie 
należy żądać jednak wyraźnie Maggiego ko­
stek ze znakiem ochronnym „krzyż w gwie- 
ździe“.

Prawda. „Nic w życiu przyjemniejszego 
smaku nie wywie’a, jak filiżanka prawdzi­
wego Kathreinera", tak nucił niedawno lutni­
sta, a oklaski, które mu się w nagrodę do­
stały, były najlepszym dowodem, że pieśnią 
swą trafił do serc powabnych słuchaczek-go- 
spodyń. Prawdą zawsze będzie, że Kathrei- 
ner jest najlepszą kawą, a co zachwalano na­
szym gosposiom, jako „coś lepszego11 oka­
zało się lichem naśladownictwem.

Ilu wróciło do Ka-hreinera po spróbowa­
niu innej kawy! Kathreiner bowiem jest nie 
tylko najzdrowszy i najtańszy, ale równie 
wyborny w smaku i podabny do kawy ziar­
nistej, tak, że używać go można bez wszel­
kiej domieszki. Ile grosza się zaoszczędza! 
Co lutnista więc zaśpiewał i co grzybek na 
ulicach nam głosi jest i pozostanie prawdą: 
„Kathreinera Kneippowska kawa słodowa wno­
si szczęście w dom“.
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MAGAZYN FUTER

AJachimskiego
w Krakowie, ul. Grodzka I. 14—16.

(Założony w roku 1825). iou
Poleca: wszelkie futra w wielkim wyborze oraz wykonuje 

wszystkie roboty wchodzące w zakres kuśnierstwa.

Cennik i próbki 
wysyła franko. Płótna czysto lniane

różnej szerokości, chusteczki, ręczniki, obrusy, serwety 
i t. d. poleca taniej, niż wszędzie
TOWZPWD fhSCZy = Korczyna 

obok Krosna ś

Singera
1016 „66“ . maszyny
najlepsza i najdosko- nabywać można li
nalsza maszyna do X- tylko w

szycia, skład;

Slngri’ Co., Tow. flftc. HUfiZYH do
Kraków, ul. Szpitalna L. 40. (naprzeciw Teatru 
FILIE: Kaźmiera, Wolnici 11. Tarnów, Wałowa 13. Ta 
nobraeg, Rynek 101. Chrzanów, Mickiewicza 12/3. Non 

Sącz, Jagiellońska 49/50. Cenniki darmo i opłatnie.

S Tanio do 
nabycia!

przy burzeniu domu 
Sławkowska L. 12. mie­
dzy godz. 3—4 po poł. 
drzwi, okna, piece ka­
flowe, drzewo i deski.

Porębsb! i Zimler
w Kreftowie

urastają os sotafj IZ h- m. 1,92 
tydzień futrze 

Eoa i mufki pa najniższych cenach.

5 koron
kosztuje inój prawdziwy 
szwajcarski patentowany 

Anker remontoir zegarek, 
systemu Roskopf. Nr. 4060 
o doskonałym, silnym, prze- 
ciwmajpiotycznyin mecha­
nizmie kotwicznym, z praw­
dziwą emaliowaną tarczą 
w prawdziwej niklowej o- 
prawie z nakrywką o za 
wiasach nad mechanizmem, 
patrzony plombą ochronną, 
•k ładnie urogulowany, z 3- 

etuią pisemną gwaranoyą, 
sztuka 5 K. Nr. 4062 z wska­
zówką sekundową 5 50 K. 
Nr. 4079 ten sam zegarek 
w stalowej oprawie K6’80. 
Nr. 4101 w prawdziwej sre­

brnej oprawie z wskazówką sekundową K 12-80. Duży 
wyhor zegarów wszystkich gatunków zawiera mój główny
katilog. Bez ryzyka! Zamiana dozwolona lnb zwrot pie­
niędzy. Wysyłkę uskutecznia za zaliczką lub poprzedniem 

nadesłaniem naleźytcści pierwsza fabkryka zegarków

WĘGIEŁ „PŁOMIEfi"
Pawia 10. Telefon 238fc.

Dostawy większo furami albo codziennie, wor­
kami plombowanymi po kor. 1 za 1 cetnar.

Biuro dzienników
i OGŁOSZEŃ
■1 ooonn i innnnnn
maryana Hupczyca
Kraków, ulica Jagielluńsha 1.7.

Przyjmuje prenumeratę na wszystkie dzienniki krajowe i zagraniczne — także z do­
stawą do domu. Ogłoszenia do wszystkich dzienników. Sprzedaż numerów pojedyn­
czych. — Wielki wybór wi­dokówek. Przybory do pisa­nia.
Na listy bez dołączonej marki na 

odpowiedź nie odpowiada się. 
5©©©©©©©(! 

iAi.ifSiostizcnel(|
malarz

i w Krakowie ul. Zwierzyniecka 4.j
; podejmuje się: u
■ Malowania kościołów, po-1 
jkoi i wszelkich robót tak: 
s malarskich jak i pokostni-f 
3 czych po cenach umiarko-; 
Jwanych. Roboty wykonuje; 
s punktualnie. Przyjmuję za-: 
j mówienia także na prówin- ■ 

cyę. :

A. CONAN DOYLE. 2

Straszna kobieta.
(SKARGA WIĘŹNIA).

Jest karczma pod „Chętną Duszą*1 w pół 
drogi między Blandford a Salisbury; tain za­
mówiłem sobie nocleg. Pod wieczór, gdy sie­
działem sobie sam jeden w gościnnej izbie, 
przysiadł się do mnie karczmarz—Allan mu 
na imię — i zaczął mi sączyć w uszy róż­
ne okoliczne plotki. To gadatliwy człowiek 
ten karczmarz, lubił mówić, gdy go kto słu­
chał, to też słuchałem, kurząc fajkę i popi­
jając piwo, którem ranie poczęstował, choć 
nie bardzo mnie obchodziło, co mówił; aż tu 
nagle zaczął opowiadać (sam dyabeł to spra­
wił) o bogactwach w pałacu Mannering

— Mówicie o tem wielkim domu na pra. 
wo od gościńca, nie dochodząc do wioski?— 
zapytałem. — O tym, co to stoi wśrodku 
obszernego, parku ?

— Tak jest — odpowiedział. — Ten dłu­
gi, biały dom, z białymi filarami nad drogą 
do Blauford.

Otóż ja, przechodząc, przyjrzałem się te­
mu domowi i zaraz przeszło mi przez gło­
wę, że do takiego domu łatwoby się dostać: 
tyle tam było parterowych okien i do tego

szklano drzwi. Odpędziłem wtedy od siebie 
tę niedobrą myśl, a oto ten karczmarz na­
prowadzał ją znowu, gadając o wielkich bo­
gactwach wr tym domu. Nic nie odpowiedzia­
łem, ale słuchałem dalej, a nieszczęście 
chciało, że jon wciąż wracał do tego sa-

— Skąpcem był, gdy był młody, to też 
możecie sobie wyobrazić, jakim jest na sta­
rość — opowiadał. — No, ale przynajmniej 
miał coś dobrego w życiu, jedno przynaj­
mniej, za swojo pieniądze!...

— A cóż ou mógł i mieć dobrego, skoro 
pieniędzy tak żałował?

— Żonę sobie kupił, moi drodzy, piękną 
żonę, najpiękniejszą kobietę w całej Anglii! 
Tyle dobrego, widzicie, zyskał za swoje pie­
niądze! Ona myślała, że to jego złoto roz­
sypywać będzie garściami — ale, oko! Prze­
konała się wkrótce, że z nim nie łatwa 
sprawa!

— Kto ona była? — zapytałem, ot tak, 
żeby coś powiedzieć.

— Niczem nie była pierwej, dopóki jej 
lord swoją lady nie zrobił — odpowiedział 
karczmarz. — Przybyła skądsiś od strony 
Londynu; niektórzy mówili, że grywała tam 
w komedyach, ale naprawdę, to nikt nie wie­
dział, co ona za jedna. Stary lord wyjechał, 
rok go nie było, a jak wrócił, przywiózł ze 

sobą młodą źouę i od tego czasu ona tu jest, 
Stephena, kamerdyner, mówił mi kiedyś, że 
gdy przyjechała, wesoła była, jak ptaszek, 
z początku, ale to podło skąpstwo jej męża, 
ta ciągła samotność — bo on nienawidzi 
gościa w domu — te jego gorzkie słówka — 
bo on ma język, jak żądło osy — wszystko 
to do cna wypędziło z niej życie; całymi 
dniami znudzona i smutna włóczy się po 
polach. Niektórzy mówią, że ona kochała 
innego i że mu się sprzeniewierzyła, gdyż 
skusiły ją bogactwa starego lorda i że się 
teraz zagryza, bo i kochanka straciła i pie­
niędzy niema. Ale też najbiedniejsza kobie­
ta w całej wsi więcej ma pieniędzy ua swo­
je potrzeby, niż ta wielka pani.

Pan łatwo zrozumie, że mało mnie obcho­
dziło to opowiadanie o kłótniach między ja­
kimś tam lordem, a jakąś tam lady. Kar- 
czmiarz opowiadał mi te rzeczy i jeszcze ró­
żne inne, ale ja tego wszystkiego nawet nie 
pamiętam, bo mnie to doprawdy wcale nie 
zajmowało.

Ale za to byłem ciekaw, w czem leżały 
bogactwa lorda Manneringa? Papiery war­
tościowe, nawet banknoty — to zawsze tyl­
ko papier i dla tego, który to weźmie wię­
cej stąd niebezpieczeństwa, aniżeli pożytku. 
Ale metal, ale drogie kamienie — o to warto 
się pokusić! (C- d). 
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Najlepsze, najpraktyczniej­
sze do przedstawień na wsi 

czy w mieśoie są

Jasełka
Oratoryum Indowe w 5 od­
działach, w śpiewach sce­
nicznych z kolend, kanty- 
czek i melodyi chorału ko­

ścielnego zestawił
Ks. Leonard Solecki 
prób. obrz. rz. kat. w Brze- 
żansch. Wydanie piąte wy­
ciąg fortepianowy z tekstem 
Cena w ozdobnej oprawie 

Ł w 40 806
— K. 6. —

(Za nadesłaniem K 6'60 
przesyła franko).

Nuty instrumentalne 
na małą orkiestrę 

do tych „Jasełek" kosztują 
K 3 z przesyłką K 3'45. 

Nakład i własność księgarni 
katolickiej Dr. Władysława 
Miłkowskiego w Krakowie. 
9 pl. Mary acki, telef. Nr. 1308 
Tamie sprzedaje sic kartki ko­
respondencyjne zwykłe z marką 
po 4 hal. a zagraniczne po 9 hal.

Drobne ogłoszenia 
pe 4 hal. od wyrazu minimum 50 h. 
1-ozo słowo liczy się potrójnie.

P.T. Emeryci i zastępcy 
wszelkich firm handlowych 
i asekuracyjnych jakoteż 
każda osoba nieposzlako­
wanej przeszłości, mogą o- 
trzymać w każdej miejsco­
wości Galicyi, Bukowiny, 
Śląska austr., Królestwa 
Polskiego i Rosyi bardzo 
korzystne uboczne lub stałe 
zajęcie. Zgłoszenia: Biuro 
Działu Bankowego, Kraków, 
nl. Zielona 1. 19. 1027

SKLEP1126 
do wynajęcia 
obszerny z mieszkaniem i 
przynależnościami w Żyw­
cu w Rynku z dniem 15 
Srudnia br. Bliższych wia- 

omościudziela właścicielka 
Aniela Kuklowa, w Okraj- 
niku o. p. Ryohwałd.

2 morgi grunta do sprze­
dania. Wiadomość Zwie­

rzyniec p> za kasarnią. 
Przegorzał nowy dom par­
terowy. 1190

Ałaszyna, lampy i wiele 
*’■ innych rzeczy tanio 
do sprzedania. Wiadomość 
ui. Karmelicka 1.17, wprost 
ze schodów. 1191

Oo sprzedania
sążni iw., z tego 18 sążni 
frontu, w Krakowie. Wia­
domość w Biurze dzienni­
ków i ogłoszeń Maryar.a 
Hupczyc-, Kraków, Jagiel­
lońska 7 - w godz. połud­
niowych między 1—3.
FSutynowana nauczycielka 
*V muzyki udziela lekcyi 
gry ‘na fortepianie pod przy­
stępnymi warunkami. Fili­

pa 14.

Uczeń 
wyższej klasy gimna­
zjalnej poszukuje le- 
kcyi z klas niższych. 

Łaskawe zgłoszenia 
pod A-B przyjmuje biu­
ro dzienników i ogło­
szeń MaryanaHupczy- 
ca, Kraków Jagielloń­

ska 7.

Pracownia 
asa tapicerska 
FHHIfflSZH'1 SiffilliSSIEBO 
znajduje się obecnie przy ul. 

Zacisze 1. 10.

I Winogrona!
stołowe i kuracyjne naj­
przedniejszych i najdelikat­
niejszych gatunków, o wiel­
kich jagodach, słodkie, świe­
żo ścinane 5 kf K 50 h.; 
jabłka stołowe gruszki t. 
zw. „Kaiserbirnea" 5 kg. 3 K; 
miód pszczelny naturalny 
5 kg. puszka 7 K. 50 h. 
dostarcza J. Perlmutter

Yersecz 25. (Węgry poł.) 974

Wasz trud będzie 
wynagrodzony 

jeżeli pizy zapotrzebowa­
niu zegarów, złotych i sre­
brnych towarów, instrumen­
tów muzycznych, wyrobów 
ręcznych, przedmiotów ze 
skóry i stali, artykułów 
gospodarczych, przyborów 
toaletowych i do palenia, 
zabawek broni i t. p. za­
glądniecie do mego bogato i- 
lustrowanego głównego cen­
nika 4000 u z arów, albo­
wiem z wszelką pewnoś­
cią w tym wielkim wybo­
rze coś odpowiednego znaj- 
dziecie dln swej potrzeby.

C. i k. nadworny dostawca 
JAN KONRAD 

dom wysyłkowy w Bióz Nr. 2481 
(Czechy).

Zegarek niklowy K 4.20 
Budzik niklowy K 2.90. 
Harmonia K 5. — Skrzy­
pce K 5.80. Rewolwer K 6. 
Główny katalog przysyła 
każdemu darmo i opłatnie.

1044

Heim i Spółkę
Hrnkdw, Rynek 37 
polecają najtaniej 

Wałeczki, 
kit i gips 
do drzwi i okien 

w celu ochrony od 
przeciągów i zimna. 

Rogóżki mi 
kokosowe.

KALOSZE 
rosyjskie i ame­

rykańskie.

Ting-Ting 
niezawodny środek do 
wytępienia pluskiew. 

Trucizny 
na myszy i szczury.

Przeszło 4000 
rycin

Wszelkiego rodzaju prze­
dmiotów do użytku i po­
darków zawiera mój naj­
nowszy katalog główny, któ­
ry na żądanie 
bezwłocznieka- ***** śliw 
zdemu i opłatnie wysyłam.

c. i k. nadworny dostawca 
JAN KONRAD 

dom wysyłkowy w Brńx Nr. 2491

Zegarki niklowe 1< 4.20, 
budziki niklowe K 2.40, 
zegary wachadlowe K 8.50 
skrzypce K &.80, hurtnonia 
K 5..— rewolwery K 6.— 
w bogatym wyborze w za­
pasie. 1047

Za 4 kor.
skrzynka zawierająca 2*/, 

kopy (15Q sztuk) 
Kwargli ołonwnlackioli 
Nr. 4. Wysyła za zaliczką 
FABRYCZNY skład SERÓW 
Braci R0LN1CKICH

Kraków, Wielopole 7/H.

Wydawca; Krakowskie Tow. wydawnicze. U l; ? : l?.r.tor:'Ludwik Szczepański. Drukiem Aleksandra Rippera w Krakowie.

RZĄDOWO UPRAWNIONA

Fabryka wód mineralnych 
sztucznych i specynlnijch leczniczych 

pod firma

K. RŻĄCA i CHMURSKI
w Krakowie, przy ul. św. Gertrudy 1. 4.

wyrabia pod kontrolą Komisyi Przem. Tow. Lek. polecone 
przee toż Tow. Wody mineralne sztuczne, odpowiadające 
składem chemicznym wodom: Bilińskiej, Gieshiiblerskiej, 
Selterskiej, Vichy, Maryenbadzkiej. Homburg Kisslngeii, 
tudzież specyalnie lecznicze, jak: Litową, Broniową, Jodo­
wą, Zelazistą. Kwaśną, oraz Wody lecznicze normalne 
z przepisu prof. Jaworskiego. Sprzedaż cząstkowa w apte­

kach i drogueryach. Cenniki na żądanie franko 8

Zjcdn. austr. akcyjne towarzystwo żeglugi parowej

flustro-iłmericana
Regularna i bezpośn- 
dnia komunikacja

a) z Tryestu da MowEgo-Jarfiu: 
Laura............ 19 pażdzier.

Martha Washington 26 „
Ocenia .... 2 listopada 
Kaisar Franz Jozef 22 .
Alice...............16 ■

ROZKŁAD JAZDY.
W z Triestu do nrgcntjnj przez

Bta dc Janeiro:
Sofia Hohenberg 17 pażdz. 
Atlanta .... 31 „
Argentina . . 14 listopad. 
Francesca ... 28 „
Laura............ 12 grudnia

Informacyi
udzielają oraz sprzedaż kart okrętowych uskuteczniają. 
Kraków: Jener. Ajencya (GOLDLUST i Ska), Lu­

bicz 7, (naprzeciw dworoa).
Czerniowce: Biuro pasażerskie Austro-Americany, Rat- 

hausstrasse 20.
Dla Galicyi wschodniej:

Lwów: Biuro pasażerskie Austro-Americany, Na Błonie 2 
jakoteż wszystkie ajencye, prowincyonalne,

Tryests Dyrekcya Austro-Americany, via Molin Piccolo 2. 
Wiedeń Biuro pasażerskie Austro-Americany,

. I. Karntnerring 7
„ Biuro pasażerskie Austo-Americany, II. Kaiser 

.1 osefstrasse 36
Wiedeń: Jeneralna Ajencya Austro-Americany, 
Schenker i Ska. 8

Zakład pogrzebowy
„CONCORPIA

JDNfl WOŁHEBO
pl. Szczepański (dam własny) Teł. 331.
Zakład podejmuje się urządzeń pogrze­
bowych oraz sprowadzania zwłok ze 
wszystkich krajów europejskich. W Kra­
kowie jedyny, który posiada własny 

145 wyrób truniieu.

Kurtki i kamizelki sportowe 
z wełny wielbłądziej dla panów 

r » jak również Becka prawdziwa z wełny wielbłądziej 
t-śr bielizna przeciw artretyzmowi, reumatyzmowi 
Wj i ischias tylko prawdziwe do nabycia po ory- 
/W: ginalnych cenach fabrycznych. Specyalaa fabry- 
/ W* 8 maszynami elektryczncmi do wyrobu towa- 
( r',w z we,n-v wielbłądziej, sweoterów, kurtek, cza- 
\ B pek, naramienników, pończoch, opasek, ochrania- 
\ BE czy kolan, stóp i t. p., tównieź artykułów sporto- 

wvch do po lowania i sporiów zimowych.
FILIE W KARLSBADZIE i 7IARIENBADZIE.

M. BECH, WićdBń 13, HsaptstrassB 581 

Bliższe szczegóły w cenniku, który wy°vła się każdemu 
darmo i opłatnie. 1102

Nakrycia na stoły i łóżka 
w najdoskonalszem i najmodniejszem wykonaniu! 
Nr. 2081. Garnitur (2 kapy na łóżka około 140X190 i 1 
kapa na stół około 136X138 cm.) z brzegami ozdobnymi 

w kwieciste wzory na tle bor- 
dowyu lub oliwkowym 
przedmiot tani, konkurencyj­
ny KI 2'28. Osobno kapa na 
łóżko K 4'45, osobno kapa 
na stół K 3 30. Nr. 2165 — 
tesame kapy lepszej jakości

K 13. Osobno kapa na łóżko K 4'75. Osobno kapa na 
stół K 3'50. W najlepszej jakoćcisK 15, 16, 20 -, 2150 
i wyżej. Bez ryzyka! Wymiana dozwolona lub zwrot pie­

niędzy. Wysyłkę uskutecznia za pobraniem 
jamkokbad;
Na żądanie wysyła każdemu darmo i opłatnie główny ka­

talog z 4000 rycin. 1033

GALICYJSKI

DLA ROLNICTWA I HANDLU
Towarzystwo akcyjne

WE LWOWIE UL, SYKSTUSKA L. 17.
TELEFON 1677 i 1678

pod patronatem c. k. uprzyw. austr. Landerbanku.

Whładhi na książeczki 4’!2°
Wypłata do 5000 koron bezwypowiedzenia, 
podatek rentowy opłaca Bank z własnych 

funduszów.

KANTOR WYMIANY
Kupno i sprzedaż papierów, walut i monet. 
Wypłata kuponów. Zlecenia giełdowe. Bez • 
płatne przeglądanie losów. Przekazy na 
miejsca kąpielowe i miasta całego świata.

Godziny Rasowo od 9 do 1 i sd 3 do 5,
126

Mydło Rajskie
Śmiechowskiego // 
najlepsze ' 
do prania 
i mycia «

EJ
/ pozbawione 

/ gryzących 
/ / składników, nie

niszczy rąk 1 nie 
/ szkodzi bieUźnie. 

/z M>tłło Ra^s-‘te
/ Z fantowa w orygiaal-

Z nem opakowaniu po h.
'Do nabycia wszędzie.

Rewolwer dla kolarzy
Nr. 112 systemu „Rand- 
feaer“ bardzo lobiany 
6 strzałowy model, po-

drzewa orzechowego z 
języczkiem do zakła- B
dania K 8.50. Naboje ' bW
do tegoż Nr. 500 za
100 sztuk K 3.40 Bez ryzyka! Zamiana dozwolona lub 
zwrot pieniędzy! Największy wybór wszelkich gatunków 
broni w mo.iem głownem katalogu ż 4000 rycin, który 
na żądanie darmo i opłatnie przesyłam. W'sy"rę usku­
tecznia c. i k. nadworny dostawca JAN KONRAD 
dcm wysyłkowy w Briix Nr. 2473 (Czechy). 1043



Wojna na Bałkanie
Zdobycie Skutari przez Czarnogórców? 

aria Kriwy.
kołach poinformowanych panuje następujące 
zapatrywanie odnośnie do wypadków bałkań­
skich:

Wypadki na Bałkanie wchodzą z dniem 
dzisiejszym w stadyunfkrytyczne.

Turcya odwołała już swoich przedstawi­
cieli na dworach państw bałkańskich, które 
w ciągu dnia dzisiejszego, albo najpóźniej 
jutro odwołają swych posłów z Konstanty­
nopola. Poseł turecki w Atenach, który 
wzbraniał się przyjąć znaną notę, rządu gre­
ckiego, a która to nota mimo to zo- 
stała mu doręczoną; udał się z tą no­
tą do gmachu greckiego ministerstwa spraw 
tagranicznych i przybił ją na tablicy o- 
głoszeń, znajdującej się na bramie 
gmachu.

Ubszeze 9 utarczkę pod 
Hiitooaszom.

Belgrad. (Teł. wł.) Wbrew wczorajszym 
ofieyalnym iiiformacyom okaznje się, że isto­
tnie silny óddział regularnego wojska ture­
ckiego wpadł pod Ristovaczem do Serbii,, 
ścigając powstańców ze Starej Serbii i prze-1 
mytników.

Stan liczebny armii serbskiej.
Wiedeń (Tel. wł.) Dzisiejsza popoł. 

„N. Fr. Presse“ donosi nastąpujące interesu­
jące daty o stanie liczebnym armii serb­
skiej.

Pierwsze powołanie armii serbskiej, 
liczące 170.000 ludzi składa się z dosko­
nale uzbrojonych, wyćwiczonych i umunao- 
rowanych rezerwistów ostatnich lat. Artyle- 
rya ma dobre zaprzęgi a kompanie piechoty 
mają pełne stany. Cała ta armia wyru­
szyła jnż na południe.

Drugie powołanie, obejmujące rezerwi­
stów z 6 dawniejszych lat, liczących między 
32 — 36 lat. liczy 85 tysięcy ludzi. 
Jest ono dobrze uzbrojone i umundurowa-l 
ne komn."niami dowodzą czasami Oficerowie.

i

W ciągu dzisiejszego poppołudnia' otrzy­
maliśmy następujące telefoniczne i telegra­
ficzne informacye:

Zdobycia Shntari?
Konstantynopol. (Tel. wł) Rozeszła się 

tu wieść, że Skutari po krótkiej walce zo­
stało zdobyte szturmem przez Czar­
nogórców. Wieść ta wywołała konster- 
nacyą.

(Potwierdzenie tej wieści do godz. 5-tej 
nie nądeszło, faktem jednak jest, że Czarno­
górcy zdobyli ostatni fort, zagradzający 
im drogę do Skutari. Przyp. red.')

Podgoricą. (B. Reut.). Fort Podhuw. osta­
tnia fortyfikacya między Tuzi a Skutari. pod­
dała się. Garnizon wzięto do niewoli. Wśród 
jeńców znajduje się 62 oficerów, między nimi 
komendant Tuzi.

Zniszczenie mi^teczba Kras 
ppzcz Turhów.

Salonika. (B. kor.). Ponieważ czety buł­
garskie w Kri wie (miasteczko w Macedonii) 
zabarykadowały się i nie chciały się poddać, 
wydalono kobiety i dzieci i artylerya za­
częła ostrzeliwać domy. Całe mia­
sto osaczone, tak, że żadna z czet 
njść nie może. Kriwe oddawnabyła pun­
ktem oparcia dla czet macedońskich; były 
tam magazyny bomb i broni.

Wojenne manifesty.
Belgrad. Ultimatum będzie dziś wręczo­

ne. Wojna formalnie rozpocznie się w pią­
tek.

Zofia. Dziś ukaże się manifest wojenny 
króla Ferdynanda.

Jutro rozpocznie sie wojna...
Wiedeń. (Tel wł.) „N. Wr. Tagblatt" do­

nosi, że ogłoszenie wojny przeciw 
Turcyi nastąpi bezwarunkowo w cią­
gu jutrzejszego czwartku.

Stanowisko Turcyi.
Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiejsza popołudnio 

wa „N. Fr. Presse" przynosi wywiad swego 
redaktora z ambasadorem tureckim w Wie­
dniu następującej treści:

Z uwagi, że znana nota Bułgaryi i Serbii 
w sprawie wilajetów chrześcijańskich — mó­
wił ambasador — i w sprawie demobilizacyi 
armii tureckiej, nie zasługiwała na 
odpowiedź ze strony Turcyi, przeto 
Porta wezwała swych posłów w Belgradzie 
i Sofii do natychmiastowego opuszczenia 
swych stanowisk. Odnośnie do Grecyi od­
wołanie posła tureckiego w Atenach nastą­
piło z lej zewnętrznej p'rzyczyny, że Izba 
grecka przyjęła do swego składu deputowa­
nych z Krety, wobec czego Turcya mu sia­
ła zerwać stosunki dyplomatycz­
ne z Grecyą.

Rząd otomański jest zdania — mówił da­
lej ambasador — że wszystkie usiłowa­
nia pokojowe Porty zostały uznane 
przez mocarstwa, wobec których małe 
państwa bałkańskie okazały brak 
szacunku, gdyż odrzuciły.pośredni­
ctwo mocarstw i wystąpiły orężnie 
przeciw Turcyi, bez względu na 
Europę.

Turcy wpadli już do Bułgaryi.
Londyn. (Tel. wł.) Donoszą tutaj z So­

fii, że kroki wojenne między Turcyą 
już się rozpoczęły. Mianowicie silny 
oddział wojska tureckiego (baszy-bo- 
zuków i wpadł wczoraj na terytoryum 
bułgarskie koło miejscowości grani­
cznej Guvesiew (!) Dalszych szczegółów 
brak.

Opinia wie^nsMch sfer 
oficyalnych.
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Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiejsza popołudnio- ne, kompaniami dowodzą czasami oficerowie 
wa „N. Fr. Presse" donosi, że w wiedeńskich ' czynni, plutonami podoficerowie. Wielu kom-

nowości Jozef Massan
w ogromnym wyborze w towarach bta- " ~ |

watnych i konfekcyi dla dzieci. Kraków, Floryańska 1.15. i powieść
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paniami dowodzą oficerzy rezerwowi. Artyle-. 
ryt i tabory tego powołania prezentują się 
wcale dobrze. Oba te powołania liczą 
latem 255.000 ludzi.

Trzecie powołanie, w skład którego 
wchodzą rezerwiści w wieku 38—46 lat, u a 
razie będzie pełniło służbę garnizonową i 
na kolejach. W całej armii serbskiej uje. 
wnia się dotkliwy brak oficerów re­
zerwo w-ych. Armia potrzebuje ich 7000 
a ma zaledwo 2000 oficerów rezerwo­
wych.

0 utFzymaniE pokoju europej­
skiego.

Opinie Kokowcewa i^Kiderlen Waech- 
tera. — Kwestya sandżaku. — Akcya 

pokojowa Francyi.
Petersburg. Kokowcew, pokazując am­

basadorom kopie ważnych aktów dyplama- 
tycznych z ostatnich konferencyi Sazonowa, 
zapewnił, że ani Austrya ani. Rosyą 
nie mają zamiaru wmięszania się 
w wojnę bałkańską.

Berlin. Na bankiecie kupiectwa, odbytem 
w salach giełdowych z okazyi odbywającej 
się tutaj międzynarodowej konferencyi wy­
stawowej, sekretarz stanu dla spraw za­
granicznych, Kiderlen-Waechter, po­
wiedział, że jest przekonany, iż żadne z re­
prezentowanych tu państw nie będzie 
bezpośrednio wciągnięte w wir za­
wikłań wojennych. Mocarstwa mają 
czas do porozumienia się w sprawie 
ograniczenia zakłócań pokoju. — To się do­
tychczas zawsze udawało. Przy powszechnej 
dobrej woli także nadal uda się zapobiedz 
przerzuceniu się pożaru na budynki sąsie­
dnie.

Frankfurt. „Frankf. Ztg." donosi z Wie­
dnia: Celem powstrzymania komplikacyj eu­
ropejskich, roztrząsana jest myśl, aby na wy­
padek klęski Turcyi i obsadzenia Sandżaku 
przez Serbów, Austro-Węgry pozostawi­
ły Sandżak Serbii, jednak pod warun­
kiem, żo na międzynarodowej konferencyi u- 
stanowiona będzie między Austro-Węgrami a 
Sandżakiem niewypowiadalna unia cłowa. 
Korespondent „Frankf. Ztg." przedłożył ten 
projet wiedeńskim politykom i mężom stanu, 
którzy uważają go za nadający się do 
dyskusyi.

Paryż. Nota A. Harasa donosi: Poin- 
caró miał wczoraj konferencyę z ambasa­
dorem tureckim i posłem bułgarskim. Poseł 
bułgarski, który jest oficerem rezerwowym, 
wyjeżdża dziś do Sofii.

Frankfurt. „Frankf. Ztg." donosi z Ber­
lina: Francuski premier Poincarć jesz­
cze w ostatnich dniach, nie w formie ofi­
cjalnej, lecz w rozmowach z ambasadorami, 
poruszył myśl zwołania mocarstw w Kon­
stantynopolu.

Król Mikołaj, miłośnik pokoju...
Berlin. (Tel. wł.) Król Mikołaj przyjął 

w swej głównej kwaterze korespondenta 
„Beri. Tageblattu", któremu powiedział, że 
obecna wojna z Turcyą jest trzecią 
z rzędu za jego panowania. Wojna 
ta, jak 
gdyż 
koju. 

poprzednie, zostały mu narzucone, 
on jest zwolennikiem p o-

Ochotnicy z Rosyi.
Moskwa. (Ag. pet.). Zapisało się tu do 

armii państw bałkańskich 5000 ochotni­
ków.

Brak chleba w Stambule.
Konstantynopol. (B. kor.). Od kilku 

dni brakuje chleba. Prefektura miasta poczy­
niła starania, aby zażegnać katastrofę. Mi­
nisterstwo wojny uchwaliło zwolnić robotni­
ków piekarskich od służby wojskowej.

0 lEkarzy zagranicznych.U lunur&y fiUgł spurŁOWyiU”, uswua pittjjąu, uiaitu rcu
Berlin. (Tel. wł.) Skupsztyna przyjęła przedstawia ostatnią sposobność wyrwania 

wczoraj w drugiem i trzeciem czytaniu no- I „Czarnym" palmy pierwszeństwa. „Wisła" 
wą ustawę sanitarną, dopuszczającą na I wystąpi na nim w tym samym prawie skłu­
ci wojny do wykonywania praktyki lekar-1 dzie, w którym 13 bm. odniosła zwycięstwo

skiej w kraju lekarzy zagraniczych, 
bez nostryfikacyi doktoratu w Serbii. W ca­
łym kraju daje się odczuwać brak lęka- 
rzy-

Rooseveit po zamachu.
Chicago. (B. k.). O stanie zdrowia Roo- 

sevelta wydano nast. biuletyn: Ciepłota.ciała 
98'8 Fahrenh., tętno 92, oddech normalny, 
oddechanie sprawia choremu bóle. Lekarze 
zakazali Rooseveltowi mówić. Lekarze twier­
dzą, że rana jest poważniejszą, niż zrazu są­
dzono.

Szajka szpiegów rosyjskich 
przed sądem

Lwów. 16 października.
Przed trybunałem orzekającym rozpoczęła 

się dziś rozprawa przeciwko szajce rosyj­
skich szpiegów. Na ławie oskarżonych zasie­
dli: Z. Kucharzewska z Rostkowskich 20 lat, 
rozwódka, zamieszkała w Warszawie; A. Pa­
kuła, 21 lat, mechanik, zamieszkały w War­
szawie; Wł. Wierzbicki, lat 42, były stra­
żnik skarb.; I. Stecyszynowa, lat46, zamę­
żna, gospodyni w Starych brodach (matka 
Filomena, organizatora, szajki); T. Charcznk,

Pożar kinematografu przy ul. Rajskiej
Kraków, 16 października.

Dzisiaj o godz. 2'30 popołudniu wybuchł 
groźny pożar w kinematografie „Excelsior“ 
przy nl. Rajskiej. W jednej chwili pożar ob­
jął wiązadła dachowe i buchnął ognistym 
słupem nad dachem. Pożar spostrzeżono sto­
sunkowo dość późno i temu przypisać nale­
ży, że znana ze sprawności nasza straż po­
żarna, która po zaalarmowaniu jej znalazła 
się w kilka minut później na miejscu, mu­
siała czynność swą ograniczyć do zlokalizo­
wania pożaru i gaszenia tego, co się jesz­
cze paliło. Pożar powstał skutkiem zapalenia 
się film, które następnie płonąc spowodowa­
ły zapalenie się izolacyi drutów elektrycz­
nych.

Po wybuchu ognia ulicę Rajską zamknął 
dla ruchu publiczności i dla ruchu kołowego 
silny kordon wojskowy z poblizkich koszar 
Franciszka Józefa i policya, która prawie 
równocześnie ze strażą znalazła się na miej­
scu. Na miejscu pożaru znalazł się również 
spory zastęp radców miejskich i członkiń 
„Związku niewiast katolickich", których sta­
raniem kinematograf ten wczoraj właśnie zo­
stał otwarty; między innemi widzieliśmy tam 
p. Turską i prof. Kostanecką.

Akcyą ratunkową kierował sprężyście jak

Co słuchać w mieście?
Kraków, 16 października.

Nabożeństwo żałobne za spokój du­
szy ś. p. Michała Bałuckiego odbędzie się 
we czwartek d. 17 bm. (w 11 rocznicy zgo­
nu) w kościele św. Krzyża o g. 8 rano.

Wiadomości osobiste. Znana literatka 
i powieściopisarka p. Lsna Filochowska, 
wyjechała na kilkumiesięczne studya do Pa­
ryża.

Wieczór ku czci Piotra Skargi dla 
dzieci i młodzieży odbędzie się w Czy­
telni dla kobiet im. Słowackiego (Rynek 6) 
w sobotę, dnia 19 bm. o godz. 6 wieczorem- 
W programie: Słowo wstępne, fortepian, de- 
klamacye, skrzypce, chór. Wszystkie pnnkta 
programu wykonane siłami dziecięcemi. Wstęp 
30 hal.

Ze sportu. Przyszła niedziela kryje dla 
krakowskich miłośników footballu miłą nie­
spodziankę; zmierzą się mianowicie lwowscy 
„Czarni" z krakowską „Wisłą". Zważywszy 
na ostatnie zwycięstwa „Czarnych", jak 3:1 
z„Cracovią“, 6:1 z „Akademickim związkiem 
sportowym", trzeba przyjąć, że match ten 

nehitniii snnsnhnośd wrrwania

lat 32, żonaty, przesnwacz wozów
Krakowie; T. Sydor, lat 41, gospodarz; Ste­
fan Kuta, lat 20, pisarz kancelaryjny kol. 
w Krakowie; Wł. Lesiuk, lat 30, praktykant 
konceptowy dyrekeyi skarbu we Lwowie. 
Organizator szajki Fiłemen Stecysęyn zbiegł 
do Rosyi. Wszyscy oskarżeni są o to, że w 
latach 1910 i 1911 działali we wzajeniem 
porozumieniu z Filemonem Stecyszynem, w 
Warszawie zamieszkałym, w sprawie szpie­
gowskiej na rzecz Rosyi. Do rozprawy, któ­
rej przewodniczył r. Rybicki wezwano 20 
świadków. Przesłuchani dzisiaj Kucharzew- 
ska i Pakuła wyparli się zarzucanej ra 
winy. ____

Na dobie.
O mandat z Warszawy.

Dmowski czy Kucharzewski? kłóci się Warszawa. 
Endek na postępowca gwałtownie nastawa,
A kłótnia ta Moskala radością napawa.

O cóż się tak kłócicie, kuzyny i kumy,
I Iż na wrogie obozy rodzielą się tłumy ?

Czyż na to zasługuje ten mandat do... Dumy?. 
Jażioiec.

zwykle p. Nowotny przy współudziale brand- 
mistrza p. Urody. Wnętrze sali przedstawia 
straszny widok. Krzesła i portyery poniszczo­
ne, a podłoga zalana strumieniami wody i 
zasypana popiołem i węglem. Szkoda podo­
bno nienbezpieczona dotąd ze względu na 
wyższą premię asekuracyjną (z powodu kine­
matografu dość, znaczną) dotyka p. Targow­
skiego, właściciela budynku — i stów. „Nie­
wiast katolickich".

Przyczyną pożaru była nieostrożna mani­
pulacja z przewodami elektrycznemi. Od 
iskry elektrycznej zapaliły się filmy - a po­
tężny płomień, buchający z aparatu w jednej 
chwili dosięgnął wiązania drewnianego da­
chu. Policya śledzi sprawców pożaru. Jak 
się bowiem okazuje, dwu ludzi, których na­
zwiska w tej chwili jeszcze nie zostały stwier­
dzone, weszło do kabiny, mieszczącej aparat 
kinematograficzny i poczęło bawić się pu­
szczaniem przyrządu w ruch. Gdy płomień 
buchnął, obaj ci ludzie przerażeni uciekli 
z miejsca wypadku.

Policya aresztowała montera R e i c h m a-- 
na, który podobno owych ludzi wprowadził 
do kabiny. Dalsze śledztwo w toku.

Kinematograf „Excelsior“ był własnością 
stów. „Niewiast katolickich" — i wczoraj 
odbyło się pierwsze przedstawienie.

w Opawie nad tamtejszym „Dęutscher Sport- 
yereinen".

Mile pacyentki. Dwie 15-letnie panien­
ki Julia Szewczykówna i Jadwiga Kempa 
przybyły wczoraj popołudniu do dentysty 
dra Friedekera przy ul. Grodzkiej, aby za­
sięgnąć porady lekarskiej. Zajęły miejsce w 
poczekalni, gdzie na stole leżała torebka 
pewnej pacyentki, która właśnie bawiła w ga­
binecie dentysty. Skorzystały z nieobecności 
właścicielki i skradły z torebki portmonetkę 
z kwotą 24 kor. poczem się ulotniły. Na pod­
stawie rysopisu służącego aresztowała dzi­
siaj ekspozytura policyi w Podgórzu obie mi­
łe pacyentki, które ze skradzionych pienię­
dzy zdołały wydać zaledwo 2 korony.

Echa strzałów szyldwacha. Dzisiaj 
dokonała mięszana komisya cywilno-wojsko- 
wa sekcyi zwłok nieszczęśliwego młodzieńca, 
ś. p. Franciszka Różyckiego, zastrzelonego w 
niedzielę przez szyldwacha z 93 p. p. Sekeya 
odbyła się w kostnicy cmentarza podgórskie­
go, gdzie zaraz potem śp. Różyckiego pocho­
wano. Przeciw żołnierzowi wdrożyły władze 
pułkowe dochodzenia karno-sądowe.

Epilog Rydzyny. Sąd Rzeszy w Lip­
sku odrzucił skargę hr. Potockiego i Wodzi- 
ckiego o wypłacenie przez rząd pruski przy­
obiecanych 4 i pół miliona marek za majo­
rat rydzyński.
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